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WYCHODZI CODZIENNIA адмо 


Wkład agłsszeń 


Fo rekonstruxcji gadinetu Schuschnigga 


hitieryzacja Austrii 


Mussolini zostawia Austria jej losowi? 


Wizyta Schuechniś га u Hittz- Ttychezas 


ra zanonczy.8 się, jak niz газ 0 
tycirzczz, kapi.ulacją Szau- 
s-enigja. W nowym qab.aecie 
Lzuu.uunigfa jest czterech no- 
Vych 
zw. leżalnych (partia hitłerow- 
sua jest w Ausit rozwiązana) 
nie ło mie zmenia pos.cti rze- 
c27: са lepuze dla Schuscaniż_a. 
' luo na gorsze dla Hiilara, Hitler 
Pp-<-Ficwadził WSZYSTKO, 
Сако СОЛЬ W CHWILI 
CZECNEJ. Hitlcrowski asisas 
cpr. wewnętrznych ta narzedzie 
do  stopniowefo i pe'nzżo 
„zolachszal!towania” Анх! 
1сп! hitlerowski w Rządzie 
gmetrieckim rest już na tyle sil- 
ry, że laszy:m zustrieczi, repre- 
zmałewany nrzez Schnechni**a. 
jet mż jzkby w defonsywi: 
a'c=riowa ustęnue miejsca bi- 
А 
Amnecfia. wymuszona nrzoz 
Firlera na £rune=knit"n, dla hi- 
Porewoów am- 
r'x mary pma" njena- 
Pe Pitlarewcy эп. 
"т |-mr'=nv co*eż ta nowe 
na Гаттер auatriac"i 
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OF:CIALNA LISTA NOWEGO 
RZĄLU. 

Oficjaina ksta nowego Rządu 

ausiriick'ego przedstawią się ni- 


1 nośw'aci 
=" 


sięnujacu: 
Konelerz związkowy — dr Sehu- 
achn ge. 
Wierkanc'erz — Ludwig Hutzerth. 
Mim ter *pr. zanr, — dr. G 
finansów — dr. шег 
г handlu — (па Juliusz 
Monster Opieki epot — dr. Józef 
sh. 

Mn ter spr wewn. i keZn eczeń- 
— dr Artur Szyss Inquart. 
Meter rlnictwa — Picir Maa. 

dorfer, 
Jini ter oświaty — dr, Нап“ 

Pornier 
ter sprzwiedhwcści — dr. 


Adamov'ch. 
ksz leki — Guldn Zer 
wiaire Derstenau : Hans 


zymi zmianami w 
neu są: pawierzeme 
wewnotrznych i bez 

hitlerowcowi dr. 

ла awans dr 
relarzu stanu na 
munisirą spraw zagranicznych, Do 


wa 
Іпсъагі 
to = 


lercwcow, сср: зма L, 


resori _ bezpieczeństwa 
był oddzielony od ministerium | 
Spraw wewnętrznych i podporzął 
kowany bezpośrednio kauclerzawi 
tanowis: stkre:arza stanu dla 
Daw bezpieczeństwa Zus! 
utrzymane. Funk te oj spr 
wował nadal dr. Stubl, który po 
zoslaje prczydeniem роі.сјі mi2- 
sta Wiednia. 
MORDERCY DOLLFUSA AMNE- 
STIONOWANI. 
Amnestia polityczna uchwalona | 
przez nowy gabinet rozciąga się 
jsze przesiępstwa 
ią z niej m. in b. mini. 


sier Rintelen, terorysia Waitsche, 
policjanci, ili slużhę w 
czusie zamachu na kanclerza Doll- 
[шка oraz inżynier Taws, 2геѕ7:0- 
wany ostatnio ра apieczętowaniu 
siędziby narodowych „socjali 
stów”, 
|OCENA PRASY LONDYŃSKIEJ. 
Ca!a prasa angielska komen:u'e 
zm'any gvstriackie јако wzmoc 
y w narodawa - „so- 
со w przyszłości 
nać za sobą daitko 
се konsekwencje polityczne, je 


W rozmajlych częściach Pale 
styny dosz:o ponownie do rozra 
chów i zam eszek. (isalnie zama 
shy skierowane byiy giównie na 
linie kolejowe a torze, którym 
przejść mial niebawem express 


tzipski, rozkręcona szyny, co je- 


Rzad hrytjski w nacie, utrzy 
manej w ostrym tonie, notyf:ko- 
wał krmisariatowi sprz w zagranie 
cznyrh w Mockwie iż. ulegując 
naciskawi Rzmiu sawierkiegu, za 
mska konsula! hryitj-ki w Lenin 
gradzie. Rzgd brit jiki czyni pd 
nek "еп kruk jedynie wskutek nie 
życzliwego i uiekurtuszyjnego ata 
nowiska, zajętego w lej sprawie 
przez władze siwieckie, zaznacza 
iąc, że siannwiska to nie sprzyja 
į rozwojowi przyjaznych stosunków 


między W. Brvtanią s ZSSR. Na 
ta l ska podkreśla, że Rząd 
brytyjski bynajmniej nie kwestio 


Przed obchodem 20-ej rocznicy 
zerwonej armi (23 lutego b. r.) 
TE azalo się drige wyd ine ksigz 
ki Woroszyłowa” „Stain | czes 
wana armia". Jest to wydanie a 
слух „poprawiane i uzupei 
ganc", t. j. usunięlo z książki Ja 

ska wszystki. П dawódcow, <io 
rzy bti udział w wojnie donmwej 
i w wojnie рпіѕко - sowieckiej, 2 
później zostali uznani za „wrogów 


teli chodzi о zmlanę ustroju Au 
strii. 

Dz'enniki zngielsile podkreślają 
"rzy tym obo'ętneść, wy:azenąq w 
‘cl zorawie jakoby przez Мизон | 
шро. 

w am 


u Krakowie 2 Odnaszeniem m'esizcznie zł 2.50. na arawac[l miasiącznie zł. 2.53. zagranicą Н. $ 68 
tw czaje gr 40. nzkralagi 
stawy: | zwycza nych 6-03 szja tiwy. 


poxstej 60 mn gt 38, 
ła tresc 


dradag za wgra 21 gł 
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Pacziawa Рггехагу Roarachunkowe 


011):13# Aedaxcja nie odiowiada, 


гд Parnawy War: 


a | Kartole 


ła zmianą adtasu 58 gr. 
Postuilainie ! газћага жэлів graty Dezyfatnie 


 RządPatriarchj Mirona zachwiany 


Możliwość ukonstytuowania no 
wego rządu Tatarescu przewldy- 
wana jest wcąż w Paryżu, w 


związsu z chzożycznymi informa- | muńskie, 


o bardzo dużych trudnoś- 
[асе nagotykzć ma w Ru 


cjamł 
ciach, 
muzi obzzny Rzed 
Chrisiea Mecna. Nacgół sytuacja 


Rumuniji uważana jest za wysoce 
nejasną i grożącą z dnia na dzień 
nawymi powikłaniami. Papiery ru 
które zwyżkowaly ра 
dymisii Gogi, wykazywały dziś na 
g'e'dzie paryskiej tendencję 21:2. 


patriarchy | ową. 


krwawa waiki ra żółłym froncie 


na mha og Zółtej Rzeki 


Sto tysięcy żołnierzy chińskich broni Weihajwei 


Na północ ud rzeki Żółtej toczą 
się od dwuch dni krwawe walki. 
Piechota japońska wspomagana 
przez artylerię naciera na stano- 
wiska ciińskie pod Wcihajwei, 
BRONIONE PRZEZ STO TY- 

SIĘCY ŻOŁNIERZY. 

Druga krwawa hitma loczy się 
ad wczoraj pod Fenek'r ne pət 
nocnym brzegu rzeki Żóliej. W 
wslsach tych 


Krwawa Kronika Palestyny 


dnak na szczęście zosłało zawcza 
su zauważone. Podobny wypadeh 
nastąpi! również na [nii kol 
wej, łączącej Haiię z lydd}, Na 
skulek tych zamachów paciągi 


isłujse adebrsć miasta Јаройсгу 


przybyły do miejsc przeznaczenia 
ze znacznym opóźnieniem. 


nował liczhy konsulatów sowiec 
kiel na teryturium hzytyj.kim i 
było rzeczą Rządu sowierkiego а 
Iworzsé stosnwną ilosć konsnla 
tw ahs utrzymać parytet z W 
Brytanią. ale Rząd sowiecki wer- 
le z tego przywileju nie skarzy- 
чаї, 

Równocześnie Rzgd brytyjsk. 
notyfikował wiadznm suwierk*m. 
że wahec tego iż wydział konsu 
1атпу przy am'asadzie brytyjsk.ej 
w Moskwie jest zamknięty „a kon 
sulat brytyjski w Leningradzie а- 
lega likwidacji obywatele sowiec 
ст, nie posiadający paszportów 


Stalin i Czerwona Armia 


udu'*. Реорогејола!п:е da zmniej 
szenia się ich Педру  wzrusła w 
książce znaczenie Stalina. We 
dlug wersji oficjalnej, do której 
przystosował się  WoroszyioĘs 
n jest duszą i muzgiemi zwy 
jemu jednemu bolszew ty 
ają utrwalenie władz, 
sowieckiej i rozgromzenie b.ałej ai 


mii i kurpusów ekspedycyjnych en- 
tenty". 


POLEG* "ESERAŁ JAPOŃSKI 
NAKASZIMA. 
Samoloty chiń.kie 
ZNISZCZYŁ MOST NA RZECE 
ŻÓŁTEJ 
pod Tsinan. Dwie dywizje chiń: 


skie nscierają na m. Trininy, + 


Каш. 
<, 

Renter donosi, 72 wzdług infor 
macji z chińskich źródeń afiejal 
nych Ówa puki ch'uskie wkraczy. 
їз da Tsin'ng Na ul'carh miasta 
twej] wclki. 

Z Pongu, ik donosi Agencja 
Domei wysłana posiłki do Szangy- 
fa 443 klm. na południowy-za- 
chód ad Pense). 

Wojska jipońckie nawiązały 
łączność z kotrmne japońska, ofr 
leganq przez (hińczyków w Szan- 
хуно. Chińczyków odperta z pod 


Ога reakcja Rządu angielskiego. 


Niezw: kły ton noty... dyplomatycznej do ZSSR 


dypić matycznych, nie hędą пм 
w przyszłości alreemywać w сз 
hie Związku Sow'eck'ego wiz ma 
wjazd do W. Brytanii. 


lawina 


runęa z gór 

W pobliżu miejscowości Schuls 
w Kaiione Giisons w Szwa:cznii 
ołbrzyinia lawina, spadająca 2 wy 
sokości 2300 mieiców, poawaiu 
giwpę pięciu narciarek z instrukto 
rem. Instruktor i jedna z narci1. 
rex zdolali się ocalić, reszta pa- 
sia śniierć, 


dy: om notowany 


W firmie Genial w Łodzi wyda 
ras? się wsirząssjący wypadek 
Jeden z roholników fabryki Sı 
тераса wpd da 2-metrowzgo 
dolu betonowego wypeinionego 
wrzącą wuda i żyweem się ирон. 
wał, Specjalna kum.sja lada, kto 
ponosi winę za len slraszny wy 
padek. 


Szangydo zadając im ciężkie stra 
ty, które obliczają na 1000 zabi- 


зави Rząd ma ustzpie miejsca nowemu „epokoweni” Rządowi Таїзгезси 


*rasa rumiuńska donosi, że roz. 
porządzeniem ministerium spraw 
wewnętrznych został rozwiązany 
chrześcijańsko - narodowy zarząd 
miastą Czerniowiec, mianowany 
przed 40 dniami przez poprzedni 
rząd i zniesione wszysikie doko- 
папе przez niego mianowania по- 
wych urzędników i awanse. Także 
zarządy lzhy handlowej i lzby 
pracy w Czerniowcach. mianowa- 
ne niedawno przez cuzisiów, 70- 
staly usunięte. Wojskowy preickt 
liukowiny p'k. Teodorescu zalecił, 
aby na miejsce usuniętych w са'еј 
prowincji chrześcijańska - narada 
wych zarządów gminnych, wybra- 
по w każdej gminie wiejskiej 3.ch 
mieszkańców, kiórym powlerzy się 
kierawnictwo gminą. W gminach 
kich winni zostać burmistrza 
mi byli oficerowie lub emerylowa- 
nl urzędnicy. 


zych. 
Japończycy 


mają racie 


Każde zdjęcie jest dokumentem ich barbarzyństwa 


Chński operator filmowy, Е 
ong, który dokonuje zdjęć do 
tygodnia aktualności, został arcsz 
lowąny przez policję koncesji mię 
dzynarodowtj na skuiek żądan'a 
iapońskich władz wojskowych, za 
rzucających Wongowi knowania 
aniyjapońskie. 

Adm'nisiracja koncesji między- 


narodowej odmówiła jednak wy- 
dania chinskiego operatora filmo- 
меро władzom japońskim, gdyż 
podniesione przez Japończyków 
w stosunku do Wonga zarzuty 
dotychczas nie dostarczyly wystar 
czająceka materiału dowodowego. 

Wang pracuje оћесп:е dla jed- 
nego z amerykańskich koncernów 


Burze na Bałtyku 


Wczoraj rozesz%a się w Gdym 
pogioska о zaginięcu kutra ryba. 
kiego ze znakiem razpnznawczya 
у. 25“, który wiózł z (ioete. 
borga da Gdyni ladunek szprolów 
szwedzkich, zamówionych przez 
wędzarnie wybrzeża. Prawdop n 
dub.eństwo pogłoski zwiększaty 
n'ckorzystne warunki atmosferycz 
ne, jakie panowały па BaMyku. zaj 
nicpokojenie powiększał również! 


fakt niczjawienia się w parcie ry. 
backim wynienionego kutra o spu- 
dziewanej porze, 

Pagłoski le okazały się na szczę 
Ście falszywe. Kuter przybył szczę 
śliwie do Gdyni, ale z dużym о. 

Weu'ug opowiadań załogi 
sztorm utrudniający żeglugę na 
ВаНуки, był o tyle niekorzystny, 
że fala zmyla z pokladu kutra ok. 
100 skrzyń z towarem. 


Boikot towarów japońskich 


W moinencie rozpoczęcia przez 
Japonię cz'alan wojennych na Da 
lek'm Wschodzie zorganizował się 
na Maiajach brytyjskich komitet 
chiński, który ma za zadanie bo|- 
kotowanie towarów japońskich 
oraz przestrzeganie, aby nowe 
transporty tych towarów nie do- 
chodziiy na Malaje brytyjskie, 
W wyniku tej akcji. importerzy 
wstrzymali zamawienia, czynione 
w japonii па szereg ariykniaw, 
jednocześnie kupcy zaczęli szukać 
nawych źródeł zakupu i zwracać 
się w зргамасһ handlowy. do 
Europy. Tymczasem komitet boj- 
katowy nie dnpuszcza również da 


wyzbycia się dużych zapasów to- 
warów, napromadzonych przez 
mporterów singaporsk:ch, Zazna” 
czyć należy, że towary japońskie, 
так tutaj, jak i w Indiach holen- 
derskich, odgrywały poważną ro- 
lẹ, sianawiąc окото Н0% catego 
importu. Komilet bojkotowy za- 
trudnia cały'sztab dla Копіго]; i 
egzekutywy swych posianowień. 
Część lundusrów, uzyskanych z 
kar, nałażanych na opornych kup- 
cow chińskich, przeznaczona jest 
na cele wojenne w Chinach. Poza 
towarami japońskim, koikotowa. 
ne 35 cównież ariykuly, sprowa- 
dzane z Niemiec 1 Włach, 


Psychoza habsburska 


Prasa berlińska donusi z Wie- 
dnia а następującym wypadku, 
który świadczyć ina o „psychszie 
habsburskiej“  Akior wiedenski, 
nazwiskiem Jordan, ucharaktery- 
zowzny јака arcyksiążę Rudolf, 
jechał taksówką na przedstawic- 


nie, Na pewnym skrzyżowaniu 
zairzymał go policjant, Sądząc, 
że ma przed snbą arsyks, Olto 
Habsburga, który potajemnie przy 
byt do Austrii. Aktora, ро wyle- 
gitymowaniu zwolniono, 


W Se mie 


Str. 


Bucżet Mn. Sprawiedliwości 


Wieziennictwo. Kara chłosty. Sprawy przy drzwiach zamkniętych, 


WZROST ZADŁUŻENIA. 
Referent budżetu Min. Sprawie- 
dliwości pos. Sloda podkreśla піс 
doatateczność kredytów w budże- 
cie Ministerium. Wskutek kom. 
pres} zadiużenie tego resortu wzra 
sta każdego miesiąca a 


350.000 zł 


Największe brakl wykazują kre 
dyty na remont 1 konserwację nie. 
ruchomości sądowych, na budo. 
wę nowych więzień i na utrzyma. 
nie więżniów. 

ТАЈМО&С ROZPRAW. 

Referent upiera się przy stoso- 
waniu tajności rozpraw w wypad- 
kach, kiedy obie strony godzą się 
na to, kiedy są шотевіу, mogące 
obrazi dobre obyczaje orsz ze 
względu na bezpieczeństwo Pań- 
stwa. 

BEREZA. 

Fakt powstania Berezy tłumaczy 
rełerent niedosiatecznośicą sank- 
су} karnych i braklem środków za 
radczych dla pewnego typu prze. 
stępców. Wyłania się więc zaga. 
dnienie reformy kodeksu karnego. 


CHŁOSTA. 


Referent z uporem godnym lep- 
szej sprawy powraca do sprawy 
stosowania chłosty. Gdy wspom. 
nisem о tym — powiada referent 
— rozpęte'em ogromną burzę w 
prasle, która polępiając moje wy- 
stąpienie zarzuca mi sadyzm. Mów 
ca wierzy, że chiosta zapobiegnie 
wzrostowi przestępstw. Powo!uje 
się na autorytet referenta hudżetu 
Mm. Sprawiedliwości w Senacie 
sen. Fudakowskiego, który dn- 
szedl do tej samej konkluzji. 

(Można spodziewać się, Że w 
dyskusji w Senacie sen. Fudakow 
skl powoła się na autorytet роя. 
Slody — przyp. sprawozd.). 

WYMUSZANIE ZEZNAŃ. 

Propaguląc karę chłosty, p. re- 
ferent kategoryznie sprzeciwia 
się biciu w aresztach. Te metody 
powinny zupełnie zniknąć. Czę- 
sto słyszy się o wymuszaniu zez. 
nań przez bicie. Pomijając takt, 
łe zeznania w ten sposóh тути. 
Szone, nie mają znaczenia, jest to 
wiaśnie powrót do barharzyństwa 
| ciemnego średniowiecza. 


Dyskusja 
NIEZAWISŁOŚĆ SĘDZIÓW. 
Pos. Zakrocki żąda znowelizo- 

wania ustaw I przepisów obowią- 
zujących, mających gwarantować 
niezawisłość sędziów. Wedlug obo 
wiązulących dziś przepisów ©. 
nisier Sprawiedliwości gdyby 
chciał, mógłby poderwać fakt nie- 
zawlsłości, przenosząc sędziego z 
młesisca nie mlejsce. 

Porusza sprawę obsadzania In- 
tratnych stanewisk notariuszów 
przez byłych wyższych utzędni. 
ków sądu 1 prokuratury. 


PRZYCZYNA PRZELUDNIENIA 
WIĘZIEŃ. 

Роз. Wolański (Ukr.) stwierdza 
Зе kodeks karny nie zdał efza:ni- 
nu. W haszych warunkach musi 
duprowadzić do przeludnienia wię 
zieh. 

Kwestia oddziaływania kary jest 
sprawą  indywldualng, zależną 
przede wszystkim od nastroju spa 
łeczeństwa, Dzłsła]j kara więzle- 
піз w wielu wypadkach przestala 
hyć plętnem. 

Dalej mówca powiada 

W ostatnich czasach na skutek 
jakiegoś zarządzenia wymaga się 
od Ukraińca składania w Sądzie 
przysięgi w języku po!skim. Nie 
jest przestrzegana ustawa Si. Grab 
skiego i nie doręcza się orzeczeń 
sądowych w języku ukraińskim. А 
przecież nie uchodzi, żeby ustawa 
była łamana w sądzie. 


ZWOLENNIK WYSOKICH SANK- 
CYJ KARNYCH. 

Pos. Olszewski uważa, że min. 
Grabowski jest specjalnie zwolen- 
nikiem wysokich sankcyj karnych. 
To stanowisko zajął on w Katowi. 
cach. Przeciw temu stanowisku 
zastrzegła się cala niezależna myśl 
prawnicza w Polsce. Wiemy dziś, 
że przesiępczość należy zwalczać 
na drodze socjalnej. 

Pomimo wysokich kar przestęp. 
czość wzrasta, więzienia +4 prze- 
pełnione ! prawdopodobnie będzie 
my mnusiell uchwalać nową amne- 
эче. 

Wyniki tego systemu są wido- 
czne. Zapowiedź surowych $3- 
dów nie bya poirzebna dla sę- 
dztów o dużym doświadczeniu a 
со da Innych to widzimy, że &- 
dziowie powodowani oportuniz- 
mem wydają nieraz wyroki zbył su 
rowe. Р. Grabowski prowadzi mi- 
nisierium w wielkie nieznane, 

NIE MA ZAUFANIA 
DO MINISTRA. 

Pos. Hoffman nle został prze- 
konary przez referenta a potrze- 
ble tajności obrad sądowych i o 
potrzebie chłosty. О znanej spra. 


czenie majątku, zdrowia a częsta ' 
tycia obywatell żydowskich. W 
wyrokach tych motywuje się nawei 
zgodność „ogólnymi nastrojami" 


2 


Przegląd prasy 


„KONTR-CZYSTKA* W ZSSR. 


W ostatnim (a 10 lutego) пг 
merze mieńsewickiego pisma 
„Bocjalisticzeskij Wirstnik* tow. 
Garwi analizuje ostatnie zarządze- 
nie Stalina w sprawie kontr<zy* 
stki w ZSSR. О tej „kontr - czyst: 
се“ podaliśmy niedawno w ab 
szernym artykule. 


Karol Kautsky 


Kandycat do nagrody Nobla 


Szwedzcy towarzysze wysunęli 
sędziwego гецгеіука gocjalizmu, 
tow. Karola Kauisky'ego, јако kan 
dydata du pokojowej nagrody No- 


bla. Istotnie, tytuży do tej nagTo- | szą (tj całości. 


dy tow. Kautsky — dziś już sta- 
rzec 83-letni — ma powazne. Ca 
łe życie swe poświęcił propagan- 
dzie socjalizmu, a więc braterstwa 
narodów. 1 to wśród najsze! 
szych warstw pracujących catego 
świata. 

Tow. Laurat w belgijskim brat. 
nim „Le Peuple" serdecznie wita 
tę inicjatywę I przypomina głów. 
ne prace Kautsky'ego. Przypomi 


|na stare, znane (kilka wydań pol. 


skich!) „Zasady Socjalizmu* (ko. 
mentarz do programu Erfurckie 


wie lubelskiej mówca powiada, że | go), które jeszcze dzić nie stracivy 


prokurator Boryczka 
mu się dostatecznie zdolnym do 
właściwego rozwiązania 1еј spra- 


wy. 


| tyce kolonialnej; 


nie wydaje swego znaczenia. Przypomina je- 
"ga clekawe polem.ki z „rewizje. 


під" Bernstcinem; pracę о poli- 
interesujące po- 


Pos. Hoffman powiada, że po- Петі z Różą Luxemburg na temai 
wiedzenie prokuratora о Świad- |taktyki partyjnej; analizę zagad- 
kach, 12 nie byll duchowa przygo- | nienia złotej waluty (1912); arty- 


town! podczas plerwezego bada- 
nla w sądzie t dlatego przy dru- 
gim badaniu zeznają Inaczej, wy- 
daje mu się wystarczającym po- 
wadem do utraty zaufania da sp3- 
sobów I metod. które zastosowano. 

Pos Hafłman nie ma zaufania 


do p. ministra. 
ARESZTY PREWENCYJNE. 
Pos. Krzeczunowicz omawia 


sprawę aresztów prewencyjnych, 
którymi się po nad miarę szafuje. 
Mówca cytuje przykład, że ktoś 
trzeci rok przebywa już w aresz- 
cie prewencyjnym, co, jeśli nie jest 
przekroczeniem przepisów praw- 
nych, to w każdym razie jest prze- 
kroczenńiem ducha naszego prawo- 
dawstwa. 


JAK WSTRZYMAĆ 
WZROST PRZESTĘPCZOŚCI? 

Роа. Bilak (Ukrainiec) atwier 
dza, że w społeczeństwie daje 
się zauważyć pewien brak zau- 
iania do wymiaru sprawiedliwo- 
ści. 

W sprawie sądów przysięgłych 
mówca stwierdza, że są potrzeb- 
ne głębokie reformy, ale że po 
winny one być razszerzone na сах 
Państwo, јако instytucia dopusz. 
czająca czynnik obywatelski do 
wymiaru sprawledliwości, 

Przytoczona w referacie kara 
chłnsty nle wstrzyma wzrostu prze 
stępczości. Kryminalną przestęp. 
czość zmnłejszy się przez шери. 
lowanłe stosunków socjalnych * 
podniesienie kallury. Polłtyczną — 
przeż normalizację stosunków na. 
rodowościowych і równonprawnic. 
nie obywateli. 

BRAK SĄDÓW PRACY. 

Pos. Szymański stwierdza u wie 
fu sędziów brak przygotowan!a w 
„prawach objętych  prawodaw 
stwem socjalnym 1 robotniczym 
Sądy pracy, wyspecjalizowane w 
tel dzledzinie, są tylko gdzie nie. 
gdzie ‚а sądy grodzkie rnzpatrują 
zatargi pomiędzy pracownikami a 


pracodzwcami w sposób niezada | 


wałający. 


NASTROJE A WYROKI. 
Pos. Sommerstein konstatuje, że 
ле ma niezależności sędziów od 
wpływów społecznych czy politycz 
тус, na dowód czego przytacza 


niskle wyroki w sprawach o nisz- 


Hrabia włoski zamordował 


kuły | broszury w okresie wojny- 

głównie na temat kwesti natodo- 
wokciowej. Liczne prace krytycz. 
ne poświęcił Kautsky bolszewizmo 
wi. Dziś widać już dobrze — pi 

aze tow. Laurat — jak wiele s*usz 
ności jest w tej krytyce! W r. 1912 
Kautsky drukuje swą „Rewolucję 
Proletariacką", która rzucila wie- 


le światła na problemy socjalizmu |* Przyszłość ruchu robotniczego, 


powojennego (lstnieje tłumacze- 
nie polskie). 


sky'ego — dwutomowe 
tow. E. Vandervelde епш] wtycz 


nie pisze o tym „dziele życia” 
Rautsky'ego. 


Oficjalne wyr ki wyborów 


w irlandii 


Urzędowe dane, dotyczące 
zultatów wyborów da parlameniu 
Północnej Irlandil wykazują, 
partia rządowa, przychylna Angli 
której przewodniczy lord Cralga 


Cudzoziemcy w Paryżu | 


Wediug obliczeń statystycznych 
na terenie depariamen:u Sekwany, 
obejmującego jak wiadomo Paryż 
1 okolicę, czyli tak zw. wielki Pa- 
ryż, zamieszkuje 58 tysięcy Puia. 
ków na ogólną liczbę 392 tys. cu 
dzoziemeów. Szczegółowe obli. 
czenla wykazują, iż w tej liczbie 
najwięcej jesi Włochów, którzy 
dochodzą do 100 tys., dalej Pola- 


| miesiącami, 


Później ukazało się | 
wielkie (największe) dzieło Kaut- | kich należy goroco powiłać I po- 
„Materia. | ргтед1 Oto bcwiem człowiek, któ- 
listyczne pojmowanie dziejów *. W | гу całe swe dlugie i niezmiernie 
swych „Studiach marksistowskich | pracowite życie poświęcił przysz- 


re- ivon, otrzymała 39 miejsc w patria. 


ze stałe partie otrzymały 


Wreszcie ostatnio, przed paru 
ukazała się wielka 
książka  „Socjallścj а wojna” 


(700 т]. Jest to część więk- 


Tak wygląda, w paru słowach, 
ogromna tevretyczna praca Sie 
rego Kautskiego. Od 60 lat Kaut- 
sky niezłomnie stoi na swym po- 
sterunku — demokratycznego so- 
cjalizmu. iimo faszyzm i bol- 
szewlzm, zawsze niezłomnie wie- 
rzył i wierzy w demokrację, jako 
drogę do socjalizmu. | 

Naturalnie, tow. Laurat nie wy- 
szczególnił wszystkich prac Kaut- 
Sklego. Jeśli chodzi о wojnę, Ka- 
utsky pracował w niemieckich at- 
chlwach (po wojnie światowej) i 
wydał pracę o powstaniu wajny 
światowej. f 

My. polscy socjaliści, zawdzię- 
стату Kauisky'emu bardzo wiele. 
Książki Kautsky'ego wychodziy 
po polsku w najróżniejszych wy 
daniach, Któż ze starszej genera- 
cji nle czytał „Nauk екопотіс2. 
nych Karola Marksa“? Albo „Za- 
saa socjalizmu“?  Powodzeniem 
cieszyły się książki © probiemie 
rasowym, о pochodzeniu chrzeł- 
cjaństwa i і d. 

Stary Kautsky pracuje dalej — 
niezłomnie, młodzieńczo wierząc 


w socjalizm, w człowieka, 
Inicjatywę sacjalistów szwsdz- 


ае} Soidarnej Ludzkości! 
к. С. 


Północnej 


mencie na ogólną łlość 52. Pozo | 
razem 13 | 
miejsc, czyl! straciły w stosunku 
do ostatnich wyborów 3 miejaca. 


ków, następnie tak zw. bezpań- 
stwowców, рой którymi należy гс 
zumieć Rosjan emigraniów, w licz 
bie 44 tys., dalej Belgów w liczbie ; 
26 tys. Hiszpanów — 24 
Szwajcarów — 20 
s., Anglików 


Rumunów pa 
Obywateli sowieckich mie 


szka na obszarze 
1592. 


Рагуёл tylko 


Kłótnie о maiąqte 


księcia Pszczyńskiego 


według obiegających w Pszczy 
nie pog'usek, przebywający w 
Londynie najstarszy syn zmarłegu 
iiedawno ks. pszczyńskiego, ksią” 
żę Јал Henryk, jest niezadowolony 
z dokonanego przez ojca rozdzia- 
łu majątku. W związku z tym 
wniósł on sprzeciw до sądu. Ks. 
Henryk twierdzi, że testament nie 
byt spisany w tym języku, jakim 
władał zmarły książę, 1 że wobec 
lego те może być ważny. W ko- 


testament, ne znając jego treści. 
Tym więcej, że testament pisany 
był na długo przed śmiercią ka 
pszczyńskiego. Jak wiadomo, 
zmarły ks. większą część swego 
majątku zapisał swemu Synowi, 
hr. Aleksandrowi  Hochbergowi, 
-maczme zaś mniejszą część Ка. 
Janowi Henrykowi, ca niewątpli- 
wie jest powodem wniesienia 
przez tego ostatniego sprzeciwu. | 

П 


Było ta tak, powiada tow. Gar 
wi: Stalin przy рошосу Jeżuwa 
zarządził potworną czystkę. Roz- 
strzelano, uwięziono lub napędza 
na wiele tysięcy ludzi — nie tył 
ko ze starszej generacji („starzy 
bolszewicy”), lecz także z tej ge 
neracji, która brała odział w woj 
nie domowej i nawet w pierwszej 
„piatiletee". Albowiem ват Sta 
lin znalazł sie pod naciskiem nu 
wej rządzącej warstwy, która do- 
magała się „czysłki”. Jeżow wp-o 
wadził „powszechny obowiązek 
denuncjacyj" Donos stał się ewia 
dectwem przwomyślnuści, Stał się 
narzędziem samoobrony i reae 
kuracji. 


Ale w końcu masowe represje 
zaczęły dezorganizować życie go- 
zpodarcze i partyjne. | wówczas 
Centr. Komitet p: tii musiał dać 
hasio „kontr - czystki". Donosicie- 
le „niszczą kadry"! Takie rzucono 
hasło. 

Ale ta поме haeło — powiada 
autor — NIE POMOŻE. Bo i no- 
we i stare hasło zradzune zostało 
przez policyjne podejście do spra 
wy. Tymczasem istota rzeczy jest 
POLITYCZNA. Albowiem perma- 
пепіла „czystka” wynika z samej 
istoty systemu. Dyktatura patrzy 
na każdego opozycjonietę, jako na 
„wroga ludu“ — stąd konieczni 
„czystiek*. Krwawych гертеғуј. 


To tylko taki „podchalim* (p 
chlet ca) jak Kolcow może igać w 
„Prawdzie“, że eysien: sowiecki 
jest zhudowany na „trostce o je- 
dnustkę* (1). Obecnie, po tych 
czyskach — kończy tow. Garwi 
— „polityczny kolektyw partii 
<laje się policyjnym aparatem, 
preloriańska gwardię i korpusem 
jenerałów*. К. CZ. 


NOWY NUMER 


„EPUKRI” 


Wyszedł z druku Nr. 6 (108] de- 
токгаіусалеј „EPOKI“ pod ana- 
шеш ragadien ubebudzących Świuż 
pracy i zawiera treść naziępującą: 
Wł Котак w artykuie p. l. „Зе- 
lankuwy zakąlek Marii Dąbrow=- 
skiej“ polemizuje za znakomitą pæ 
зага W sprawe rolnej, Hr. Włodzie 
mierz Jampuj ki daje profil Jana 
Lama w związu т setną rocznicą 
urodzin tego Świetnego zauyryka. Żba 
gniew Ziemski drukuje krytyczne 
studium p. t. „Andrzej Sirug 1 Ka- 
го] Irzykowsia, dwaj ludzie — dwa 
żywoty“. Sabina Staniszewska dru. 
kuja list do Subny Fabrńskiej, bo- 
Баѓегкі poweścj Czesławy Kamiń- 
zlej. Јап Duchnowski œ artykule 
p. t „W ciemu latyfundiów" maluje 
stosunki rolna na kresach. Roman 
Lang w artykule p. Ё „Pod obstrza- 


łem 60 rodzm“ omawia źródłowo 
istotę walki Roosevelta z wielkim 
Ilapitalem. Rubryki „Z dnia na 


dzień' 1 „Na widowni polskiej i бтп 
towej" przynoszą bogaty materiał 
aktualny, informacyjny ı polemiczny. 
60 gr. Adrem redzkcj! | -dmi 

ristracji: Warszawa, Ordynacka Б. 
z" 


Jak тайне Litwą 


Da kancelaril więzienia uciaf- 
skiego, w którym przebywa jeszcze 
amnestionowany b. dyktator Lit- 
wy, prof. Waldemaras, nadeszla 
depesza, wys!ana przez jeden z 
dzienników amerykańskich, który 


pruponuje Wałdemarasowi opubli. 
kowanie cyklu reportaży p. t. „Jak 


rządziłem Litwą | walczyłem ze 
Smetnną*. Waldemaras dał p^- 
dobno odpowiedź odmowną. 


Cały las usycha 


Wlino posiada przepiękny las 
podmiejski, będący własnością U- 
niwersytetu, t. zw. Zakret. Las ten 
ulubione miejsce spacerowe Wil 
nłan, zastał ostatnio poważnie za 
grożony. Ekspertyza przeprowa- 
dzona przez Stację Ochrony Roślin 
przy wileńskiej izbie rolniczej. 
przy udziale przedstawicielt Dy. 
Lasów Państw., stwierdziła, że 
las katastrofalnie usycha wskutek 
przestarzałega drzewostanu (мех 
drzew sięga 300 lat), oraz zaaia 
kowania drzew przez grzyb pasu- 
rzytniczy | kornik. Najwięcej u- 
wagi w akcji ratowniczej zostan.r 
poświęcone zwalczanią kornika. 
W tym celu przeznaczono na t.zw. 


drzewa pułapkowe 180 slinle zaa- 
lakowanych przez szkodnika 
drzew, Drzewa te zostaną ścięie 
i ułożone w lesie. Przywiędnięte 
drzewa są ulubionym miejscem 
składania jaj przez kornika, ca się 
odhywa wczesną wlasną. Pułapki 
te będą następnie zniszczone, Za- 
zwyczaj metoda ta daje dobre r2- 
zultaty, w tym wypadku jednak 
wyrażane są duże wątpliwości w 
skuteczność zkcji, dla jej bowiem 
całkowitego powodzenia należy 
wytiąć wszyslkie drzewa słabe 1 
zaztakowane „lakich zaś Zakrel рә 
siada w niektórych częściach 50. 
Jyclęcie zaś takiej ilości drzew 
zniszczyłohy cay urok parku. 


Obrót złotem w Ameryce 


Rząd amerykański postanowił 
zmienić swą politykę w stosunku 
do obrotu złotem oraz uczynić ją 
па przysz!ość bardziej elastyczną. 
Јако pierwsze w tym kierunku za 
rządzenie postanowił sekretarz de- 


Powrót zaginionego 
w czasie wojny 


Po 21 latach nt-obecności wró 
ril obecnie do wsi uczy, w pow. 
kołomyjskim. znginiony w czasie 
wojny w roku .917 Piotr l'otuka. 
Radzina uważała po za nieżyjące- 
ва. Tymczasem Puluka przehywal 
w Czechosłowzcji, gdeie jako ro- 
botnik dzienny zarabiał na swe 
utrzymanie. Tęsknota za rod» 
sprowadziła Palnka znowu w ro 
dzinue strony. 


partamentu skarbu Morgentau wy 
dać do wolnego obrolu sumę 30 
miiionów dolarów złota, którą 2- 
merykański skarb zakupił w cza- 
cie od | stycznia b. roku. W przy- 
szłości fundusz ten zosianie pod- 
niesiony do wysokości 100 milio- 
nów. Nowa polityka obrotu 2!0- 
tem oznacza dla rynku rozszerze- 
nie kredytów tak, iż w kotach fl- 
nansnwych mówil się, że skarb 0- 
twiera ćrzwl dla polityki inflacji 
kredytowej. 


Ne giodne dzieci Нізграпії. 

Wacław Kręglicki — Garwolin 
zł. 1. 

Wileńska Młodzież Robotnicza 
zł. 2.60. 

Miodzież Robotnicza 
FLUSH 


z Kuina 


Lety заза 


тғгаё са 


L ВЫТ. — Gorączka żelaza, 


Mlodz.eż na widowni: Grozi  nichezpieczefistwó; — Nowa 
próba. — S.aa zdruwo.ny młoszeży w Polsce, — P:ycha- 
logia młodzieży. — w 


zpółczesny Wotan, 
nd 


swą żonę, c.rkę, służącą I zranił s ostrę 


Hrabu. wloski Pozzo di Ногдо ү stwa były niepowadzenia finanso- 
mieszkający w Santafe w Argen- | we Pozzo di Borgo. Dzienniki do- 
tynie zamordował swą żonę, córkę | dają, iż był on bliskim kuzynem 
i siużącą, ciężko ranit swą slo- | hrabiego Pozzo di Borgo wmiesza 
strę, a nas.gpnie popeinił samobój | nego we Fiancji w aterę Białych 
stwo. Prasa argentyńska twierdzi, | Kapiurów. 
iż przyczyną zbrodni i Жш | 


tach prawniczych utrzymują, że 
sprzeciw taki jest bezprzedmioto- 
wym. gdyż ks. pszczyński mówil 
1 rozumiał po polsku, tak ważny 
zaś dokrment, jak testameni, mu 
siałby być па żądame przetluma- 
czony w obecności śwladków. 
udyż jest rzeczą nie da pomyśle- 
mia, by ks. pszczyński podpisał 


ЕТЕП CIERPISZ 


P.j sok uwiętojuńskiego zela {dzu 
тамса) skuieczny przy bólach i sol- 
Mach wątrobianych, ka'arach i bó- 
iach żolądka i kiszek, kamien uch 
nerkowych i pęcherza, bólach newral- 
Kicznych | kurczach nerkowych 
Sprzedaż w aptekach | drogeriach. 
Skład giówny: Warszawa, Miodowa 
14. Magister Edward Gobiec. LJ 


Е Czym jesleśmy (wywiad). 
PROBUS. — Powstane etejallstow u triack'ch. 
АХ. ERLICH, — Powslanie siyczalone. 

L. RAKTH — Са to jest maierjulizm historyczny, 
А. Е. — W kwe tij naroduwuściowej (pi 
A Z mędzynarudowegu ruchu mł 

J. К. — Gietla w szkole średniej. 
Ilustracje. 


Cena egz. — 10 groszy. 

Aures redakcji: Warszawa Nowoli, 412, tel, 11-20 no. 

Adres d'a listów. „Wolna Milodzież” Warszawa, Skrz. poczt, 234, 
Przekaz rozrachunkowy Nr. 307, Do nabycia w kioskach, 
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„Totalna” tresura duchowa [q czego mwazi „neutralność“? 


W państwach ntotalnych* — а 


więc w Iinerii prze łe wszystkim 
— prasa jesl tylko bezwolnym na: 
rzędziem prepagandy urzędowej i 
może piazć jedynie według otrzy- 
mywanich z góry insirui cyyj. 
Tak więc właściwym szefem całej 
prasy niemieckiej jest min. Goel» 
bels, który decyduje bezapelacyj 
nie o czym i w jaki sposób infor. 
mawać mają gazety niemi- 
Jnstrukcje — oczywiście рошпе— 
wydawane ва periodyczniez w nie 
jednej в nich znaleźć można oso- 
hliwe zaiste dowody „totalnej“ 
obłudy ; реги. 

Parę tygodni temn udzielił p. 
Goenbels prasie takiego m. in. 
pouczenia: „Przy wysiępach Poli 
Negri w polskim filmie, prasa po- 
winna zaznaczyć, że Гита, która 
ten film nakręciła, jest własnością 
dr. Rahinowicza i Preshurzera; 
nie s4 oni wprawdzie aryjczykami: 


— —— NOA с» 


ale (podkr. Red.) dosterezyli w 
iągu ostatnich dwóch miesięcy 
za dwa miliony marck zagranicz- 
nych dewiz z wywozu Punkt dru- 
gi: „Nie należy pisać o tym, że w 
rzędnik centrali dewizowej Wohl- 
tat nie jest aryjczykiem, ponieważ 
zasłużył się on wą długuletnią 
pracą narodowi, a dr. Śchachi nie 
zwykle ceni jego współpracę”.- 

Jak widzimy tam gdzie chodzi 
о golówkę, o dewizy. o korzyści 
materialne, w kąt idzie mietyczua 
blaga „тавїлтпп*, ucichu zajadły 
bełkot antysemityzmu. Kto ma de 
wizy w kieszeni i dzieli niemi 
2 „elitą“, tego w Ни!егїї nie аро 
kają żadne na tle „raeowym” przy. 
krości. 


Bardzo ciekawe uwagi о сеш 
zurze faszystowskiej we Włoszech 
ogłosi) піейвъпо w paryskiej 
„Marianue* znany piszrz Benja 
min Cremieux (Kremie). Stwier- 
dza on, że we Włoszech walna 
twórczość literacka jest w рги 
tyce u_'emożliwiona, gdyż najeu- 
rowsta cenzura prewencyjna czu- 
wa nad całą produkcją literacką. 
„Nin tylko wszelka próba krytyki 
ustroju, wszelka aluzja polityce- | 
па, агајаса najmniejszy puzór od- 
chylenia się od opinii uznanych, 


Projekty 


Prasa, reprezeniująca „sfery gos 
podarcze" („Kur ег Polski", „De- 
резта“) wystąpiła 2 szeregiem a- 
larmujących artykułów па temat 
projektow refurmy ubecnej organi. 
zacji przemysłu w Polsce. 

Sprawa ta winna zwrócić na sie 
bie uwagę całej opinii społecznej, 
gdyż chudzić lu ma — jeśli poda- 
wane na ten temat „niedyskreecje 
aupowiadają prawdzie — ni mniej 
ni więcej tylko o „pierwszą jaskał- 
kę” korporacjonizmu w Polsce. 

Projekty te, co prawda, według 
„lskry” nie były wysuwane „ani 
aficjalnie, ani nieoficjalnie", wo- 
bec czego „Depesza“ zapytuje, jā- 
ka to „grupa osob, towarzystwo 
czy zrzeszenie" wystąpiła z lakim 
projektem: 

„Czy jem to jakaś „tajna rada" тї 
dn twolne żarty!), czy jakaż knaytn- 
cja na wzór „wielkiej rady fuzystow- 
skiej”, która dyktuje, czy leż podpo- 
wiada rządowi, alba poszczególnym 
jego czlunkom, eu i Jak mają czynić, 
czy też jakiś prywatny „konwentykiel”, 
który al lak sobie, з czysiej ргхујаё- 
п, chce pumagać rządawi iub poszcze 
gólnym miniurom w ich [onkcjach 
rządzenia? Сау 10 jem Jakiś „nad- 
a. сту „obok - rząd”, czy „рой. 
maad?“ 

Nie rozstrzygając tego {zresztą 
retarycznego!) pytania, „Depe 
Sza”, na podstawie wywiadu p. 
ministra Romana, ogłoszonego w 
„Gazecie Polskiej", przychodzi da 
przekonania, że alarmy prasy ka. 
pitalistycznej nie były jedynie wal 
ką z wiatrakami. Pogłoski i „піс- 
dyskrecje" mówiły o „zespolach 
przemysłu”. Otóż, nie jest — pn- 
wiada „Depesza* — istotne, czy 
miarodajne czynniki zmierzają dn 
wprowadzenia ustroju korporacyj 
nego, do stupracentowego skarte. 
lizowania wszystkich zakładów 
przemysłowych. 

Ważnym jest to, jesli czynnik w 
sprawach przemysłu miarodajny 
staje na następującym stanowisk 

<Crinm polityka gospodarcza pi 
«iwa, polilyka. daleko odbiegująca ad 
zasad lnissezfaire'rzmn, czyl polityka 
interwenejonislyczna”. 

„Depesza“ lamie z nad tą „he 


rezją”. Jakże to, zrywa się z za 
sady liberalizmu, głosi interwea- 
<ionizm planowy, stnsowany kon- 


jednolicie. Dotąd 


enne i 
cież p.p. ministrowie przemy- 


na czasie 


słu I handlu р%0511} liberalizm, pry 
KG; inicjatywę, a tu raptem... 

Hragniemy, w związku z tą sp'a 
wą, przedewszystkim zaznaczyc, 
że w samym dążeniu do upurząd 
kowania systemu interwencji рап. 
stwowej trudnoby widzieć coś 
zdrożnego. Przecież niejednokroi- 
nie, nawet „sfery gospodarcze” 
mają sposobność ubolewać nad 
chaosem panującym w dziedzinie 
interwencjonizmu i etatyzmu. 24 
da się przyśpieszenia prac nad ге. 
formą etatyzmu. Otóż wytyczenie 
granic inicjatywie prywatnej, uję- 
cie interwencjpnizmu państwowe- 
go w jednolity system, aktywiza- 
cja polityki gospodarczej Państ. 
stwa — są to konieczności | naka- 
zy chwili. 

"Tylko, że — i tu „sfery gospo- 
darcze" mają odrobinę słuszności 
— w dzisiejszych warunkach re- 
forma tego typu pójść musi pa li- 
пй biurokratyzacji, a przy panują- 
cych tu i owdzie nastrojach, przy- 
IEEE dła wiatru, wiejącego z... 


bliskiego zachodu i nieco dałszega 
południo - zachodu może mma 
wszystko wpełznąć tą drogą jesz- 
cze jedna próba faszyzacji naszc- 
go życia, tym razem „via gospo- 
darka społeczna”. 

Jesteśmy nawet przekonani, że 
relorma, о Jakiej głosiły „niedys- 
Ктесје“ nosiląby w sobie — јако 
swą konsekwencję — to niebez- 
pieczeństwo. Dlaczego? Przede 
wszystkim interwencjonizm pań- 
stwowy, niezrównoważony istotną. 
demokratyczną kontrolą nad cała- 
ścią gospodarki panstwowej — pro 
wadzić musi do wzmocnienia w'a- 
dzy biurokracji. A dalej — reor- 
ganizacja życia gospodarczego nie 
powinna pójść po linii wyłącznie 
etatystycznej. Demokracja gospo- 
darcza, współudział reprezentacji 
zainteresowanych warstw spole- 


„|czeństwa i organizacji spółdziel- 


czej w odpowiednich komisjach i 
instytucjach gospodarczych—£o ka 
nieczność, bez której dojdzie się 
rychło do kapsiulizmu panstwowe. 
go. 

Słowem: reorganizacja planowa 
gospodarki społecznej — I ow- 
szem! Ale tylko w warunkach pei. 
nej demokracji! (L). 


Leśny człowiek 


M *'zkauncy jednej z wiosek a- 
kich poruszeni zostali krą- 
душі od kilku miesięcy pogło- 
ii a tajemniczym leśnym czło 
wiexu, мгу pojawił się w sąsied- 
nich lasach. Poglaska ta nabrała 
realnych ksztaltów, gdy pewnego 
dnia jeden z mieszkańców wioski. 
zajęty zbieraniem drzewa w lesie, 
zobaczył dziwo leśne па własne о- 
czy. W gęstwinie spał nagi czło. 
wiek, pokryty silnym zarostem 
Zbudzony szelestem odsuwanych 
Balgzi, czlowiek leśny wydał 


krzyk, podobny do giosu spłosza. 
nego zwierza і роткпаї w las 
Spotkanie z leśnym czlowiekiem 
przypomniało mieszkańcom wio- 
ski tragiczne okoliczności zniknię 
cia 18-miesięcznega chlopca jed- 
nej z sąsiadek. Matka, zajęta pracą 
w lesie, ułożyła malca do snu w 
gęstwinie, a wieczorem, wracając 
da domu, dziecka nie znalazla 
Mieszkancy wioski twierdzij, że 


dziwo leśne jest wlaśnie dziec. 
kiem, zaginionym przed 20 laty. 
— 


pociąga za sobą zakaz, ale także 
pod pretekstem „niemoralności”, 
alho leż z uwagi, iż „nie należy 
niepokoić uczuc ogółu”. cenzura 
odmawia prawa druku każdej po- 
i każdemu dramatowi, w 
których bohater kończy samobój: 
stwem (!), albo w których wystę 
роја osnby pochodzenia rosyjskie. 
во (1). Padahny zakaz obejmuje 
dzieła, opisujące środowiska zbyt 
ubogie (1) lub mówiące o wojnie 
bez entuzjazmu"... 

Podczas pobytu we Włoszech 
zaobserwował Cremienx, że ogro 
mna większość opowiadań, ogła- 
szanych przez dzienniki włoskie, 
dotyczy życia zwierząt alba ..ro- 
ślin. Niekiedy uknznją się w oł 
cinkach dzienników paprostu hr 
storie dziecięce. „Rozumie Рап 
przecież — tłnmaczył Francuzowi 
pewien literat włoski — że ta, o 
czym się myśli w wieka ponad lat 
sześć, może być — wywrotowe”... 
Biedni, biedni są pisarze w Ita- 
owskiej, a jeszcze bied 
niejsi +з ich czytelnicy. 


BD. 


Zarówna po expose inin. Becka 
w komisii zagranicznej Sejmu jak 
i podczas ogólnej sejmowej dy- 
skusji budżetowej cdezwa'y się 
liczne głosy protestu przeciwko 
stanowi rzeczy, wytworzonemu w 
Gdańsku na niekorzyść i па szka- 
Че Palski, Świadczą ane, że kry 
tyczny siosunek do sprawy gdań. 
skiej jest w kraju powszechny i 
ogarnął nie tylko stronnictwa оро 
zycyjne, pratestujące w swej pra- 
sie 1 na swych zebraniach, lecz 
także licznych przedstawicieli, wv 
branych w Sejmie z pośród ugru- 
powań wyłącznie „sanacyjnych”. 


Niestety krytyczna opinia, wyra 
żona w Sejmie, — faktów doko. 
nanych w Gdańsku już zmienić 
nie potrafi. Nie zmienią ich rów- 
піе? prolesty na wiecach i zebra- 
niach stronnictw opozycyjnych. 
Nie mniej jednak głasy krytyki 1 
protesty mają swą wartość pozy- 
tywną. Nie dapuszczają bowlem 
da uśpienia opinii publicznej. 

Z ujemnego przehiegu sprawy 


|MAŁY FELIETON 
Komasacja 


Pan naczelnik urzędu 10 Ygre- 
kowie otrzymał papier = Warsza- 
wy о tym, że za dużo jest w Pol- 
sce stowarzyszeń spolecznych 
czyli t. zw. organizacji wszeła- 
kich, a przeto należy w drodze 
propagandy lub nacisku admini: 
stracyjnego dążyć do knmasacji, 
do połączenia. 

Pan naczelnik urzędu przeczy 
łał papier raz, drugi i trzeci i œ 
blicze jego, zawsze surowe i 
wzbudzające lęk wśród poduład: 
nych i interesantów, nagle roz 
pogodziła się. 

— Ot, rozumiem mądre татр 
dzenieł — zwrócił się da żony 
pan naczelnik — w samej rzeczy 
za duża mamy tych różnych ta 
warzystw, związków.  stowarzy 
szeń. federacyj, klubów, bloków i 
Bóg raczy wiedzieć, jak to się na- 
zywa. A wszystko to dłatego, że 
pan taki lub ewaki chce zastać 
prezesem, a inny pan — skarbni- 
kiem, żeby przy pierwszej lep 
sze okazji chopnąć pieniądze 
członkowskie i... szukaj wiatru w 
polu. A ty, człowieku, pilnuj tych 
wszystkich organizecyj, czy gdzie 
czasem kramoła nie uwiła sob'e 
ciepłego gniazdka. Przychodzi 
niedziela lub święto, to poprostu 
ludzi nie starcza, żeby uszystkie 
te zgromadzenia obstawić! No, z 
takim papierem w ręku. to ja im 
pokażę. Nie po dwa, lecz ро trzy, 
po cztery, po pięć będę łączył i 
niech mi który prezex odmówi. 
No, nie raczę zadzierać! 

Na najbliższy wtorek p. naczel. 
nik polecił wezwać do siebie pre 
zesów i prezeski wszystkich orga- 
nizacyj w Ygrekowie. 

Pierwszy zameldował się pre- 
zes stowarzyszena Dozoru Ко 
tułów: Wożny urzędu co chwila 
1 przynosił karty wizytowe zgłasza: 
jących się prezesów, które p. na- 
czelnik ukłałał па biurku we- 
dlug kolejności zgłoszenia się. 

— Proszę siadać —wskazał ne 
czelnik miejsce prezesowi od ko. 
iłów. — Panie prezesie, pozwoli 
łem sobie zaprosić pana, by do 
wiedzieć się, jaki jest cel towa- 
rzystwa, którego pan jest preze 
sem? 

— Jak sama nazwa wskazuje, 
dozór nad kotłami. 

— Ale przed tym celem. jaki 
jeszcze ceł ma pańskie stowarzy 
szenie? 

— To jest jedyny cel. Żadnych 
innych cełów nie mamy, panie 
naczelniku. 

— To nie dobrze, panie preze- 
А 

— Ręczę słowem, panie пт 
czelniku, ża żadnych innych oe 
łów nie mamy. 

— To bardzo żle. Pierwszym 
celem każdej organizacji winno 
być dobra Państwa — wycedził 
naszelnik, 

Pan prezes aż padskaczył na 
fotelu. 


— Panie naczełniku szanowny, 
10 się sama przez się rozumie! 
Dabro Państwa, dobra Rzeczypo- 
spolitej i t. d. Dlatego nie wymie- 
niałem. 

Naczelnik zadzwonił ną wożne 
ga. 

— Prosić następnego. 

Do gabinetu weszła prezeska 
Zjednoczonych Ziemianek. 

Pan naczelnik padsuną! jej fo- 
tel i zapytał o cele stowarzysze: 
nia. 

Prezeska długo a kwieściście 
opowiadała ile razy zbierał się 
zarząd i ile ташу tylko prezy 
dium do kogc wysłana depesze 

істе; wspomniała też na- 
wiasem о celach stowarzyszenia, 

— A żadnych innych celów 
stowarzyszenia nie ma? — inda 
gował ją naczelnik. 

— Uchowaj Boże, żadnych — 
panie naczelniku. 

— То nie dobrze. Stotcarzysze- 
nie, które nie stawia sobie za 
pierwszy cel dobra Rzeczypospo- 
litej, musi uleo rozwiązaniu. 

— Panie naczelniku — zape 
rzyła się prezeska — to są rzeczy 
tak oczywiste, że a tym się nie 
mówi. 

— А widzi pani! A teraz przy- 
stąpmy do rzeczy. Panie preze- 
sie, pan pozwoli... Pan. prezes sto- 
warzyszenia dozoru garnków... 

— ..kotłów, panie naczeln'ku. 

— Pardon, kotłów. A to jest 
pani  prezeska Zjednoczonych 
Ziemianek. Ponieważ główny cel 
abu organizacji jest wspólny. 
proponuję państwu _ połączenie 
się. 

— Żonaty jestem, panie naczel- 
niku, 

Pani prezeska spiekła raka, 

— Nie o to mi chodzi. Chodzi 
o połączenie organizacji. 

Prezeska i prezes bronili się, 
jak mogli, dowodząc, że ziemiań- 
stwo nie ma nie wspólnego z ko 
tłami, chyba na polowaniu. Pan 
naczelnik namawiał, propagował. 
a gdy to nie pomogła, użył naci- 
sku administracyjnego. 

Ten argument  poskutkował. 
Oba stowarzyszenia połączyły się. 

W ten sam sposób pan naczel- 
nik połączył towarzystwo szerze 
nia sztuki polskiej wiród obcych 
2 towarzystwem opieki nad dzieć 
mi; towarzystwo wyścigów kon- 
nych z cyklistami oraz miejsco 
we koła esperantystów ze związ 
kiem lekarzy-dentystów. 

Komasacja odbywała się = 
szybkim tempie. Liczba preze 
sów w Polsce przeraźliwie zmala- 
la, ale za to tytuły niektórych ar- 
ganizacyj dnść dzitcnie brzmiały, 
np. „Związek ochotniczej straży 
pożarnej i mamek ze świeżym 
pokarmem?* 

Ludzie jednakże obojętnie o- 
bok tego szyldu przechodzili, 
gdyż w ogóle przestali się dziwić. 


ULTIMUS. 


gdańskiej powinna jednak wyni- 
knąć praktyczna nauka. Po pierw 
sze, że nie wystarcza krytyka 
wraz z protestami pa stworzeniu 
faktów dokonanych. Jeżeli kryty- 
ka ma być pożyteczna і skutecz- 
ra, to powinna nastąpić zawczasn 
i działać prewencyjnie, zapohie. 
gawczo. Nie trudna ustalić, kledy 
i kto przestrzegał przed niebez- 
pieczaym dla Polski rozwojem 
hitlerowskiej polityki w Gdańsku 


Po drugie, — że nie wystarcza 
krytyka wyłącznie па  Odcinku 
gdańskim. Nie jest to odcinek 
oderwany od całoksztaliu stosun- 
ków polsko - niemieckich. Głyby 
nie bylo poisko - niemieckiego 
paktu porozumienia ze stycznia 
1934 r 1 gdyby nasza oficjalna 
polityka wyczerpała wszelkie środ 
ki w obron'e swego traktatowego 
i faktycznego stanu posiadania, ta 
npinia publiczna stałaby zwarcie 
jzk mur za swym ministrem 
spraw zagranicznych w przeko- 
uaniu, że Polska, choćby się miala 
m sprzymierzyć, z detere 
i до upad'ego będzie się 
wszędzie w  przyszlości bronić 
przed wszelkimi próbami rarusze- 
nia swych żywotnych Interesów 
przez hitlerowskie Niemcy. 


Biąd tkwił w sposobie wykonv- 
wania polsko . rlemiecklego pak- 
fu porozumienia. „Porozumienie” 
jest to piękne słowo, które weszła 
w modę w okresie pacyfizmu nle- 
mieckiego, zwłaszcza 2а Słrese- 


jmanna, a które przejęły ultrana- 


cjonal'styczne hitlerowskie Niem- 
cy. „Porozumienie" nie może je- 
dnak na tym polegać, żeby korzy- 
ści jednostronnie ргғурайаіу 
Niemcom, na szkodę Polski bez 
żadnej wzajemności z  hitlerow- 
skiej strony. Pakt nie-napadania 
nie może na tym polegać, żeby w 
drodze „pokojowej'* Niemcy otrzy 
mywaly to, со się osiąga przez 
użycie gwałtu i przemocy. 


Krytyka wytworzonej w Gdań. 
sku antypolskiej sytuacji będzie 
produktywna, jeżell wskaże przy- 
czyny i wystąpi przeciw błędom 
popelnionym przez naszą dyplo- 
mację. Nie wystarczy przestrze- 
ваё, że hitlerowskie Niemcy uwa- 
żałą opanowanie Gdańska Јака 
pierwszy etap do opanowania 
„gdańskiego korytarza", skoro się 
zarazem zapewnia, że one powa?- 
nie traktują sprawę uloženia da 
brycii stosunków z Polską na pad 
sławie оһеспера terytorialnego sta 
nu posiadania, 


Wykazanie błędów naszej dy. 
plomacji w Gdańsku równieź nie 
uchroni nas na рг2узгіобё przed 
niebezpleczeństwem dalszych вре 
tytów hitlerowskich, Nie pomoga 
żadne przyrzeczenia, umowy і pa- 
pierki. Nie znaczy to, że nie nale- 
ży z Niemcami zawierać umów, 
korzystnych dla obu stron. Ale 
umowy i przyrzeczenia stają sie 
papierkami, skoro za rimi nie stos 


sila. Musimy przeto — przy ға. 
chowaniu dobrych stosunków 2 
sąsiadami — uzupełnić tę naszą 


Siię politykę, szukażzcą wspó'pra 
Су z mocarstwami, które we wia- 
snym interesie nie chcą dopuścić 
do panowania (hegemonii) Nie- 
miec hitlerowskich w środkowel 
i wschodniej Europie. 


Nasze kierownictwo dyplomaty- 
czne po zawarciu paktu рогоги- 


mienia i nieagresii z Niemcami 
przeszła da +. zw. „niezależnej ” 
(od Francii) polityki i uderzyła w 
tony „mocarsiwowe”. Pierwszym 
etapem  „inocarstwowości” jest 
nasz bilans gdański. Drugi etap 
polega na tym, że pod hasłem 


trzymania się zdala od „bloków 
ideologicznych“ nasza dyploma- 
cja ліе solidaryzuje się ze sprzy- 
mierzoną Francją i z Anglią, choć 
każe wierzyć, że w razie zawieri- 
chy wojennej na te mocarsiwi 
mamy liczyć. Na ostatniej sesji 
genewskiej nasi przedstawiciel: 
dyplomalyczni już tak daleko ode 
szli od solidarności z Francją i Ап 
glig, że znaleźli się na jednej płasz 
czyżnie z państwami €x-neutral- 
nymi dążącymi (w okresie wojny 
światowej) i obecnie da neutral. 
ności. 


Wiadomo zaś, że Niemcy i Wło 
chy dążą nie tylko do zrujnowa- 
nia Ligi Narodów, ale i do rozluż- 
nienia stosunku państw ligowych 
z Anglią | Franclą. Jeżeli państwa 
ex-neutralne chcą wrócić do ne- 
utralności, to albo pozwala na to 
ich położenie geograficzne fnp. 
Szwecja] albo тора liczyć na ро- 
moc ze strony Francji i Anglii 
przeciw ewentualnej inwazji nje- 
miecklej (np. Belgia | Holandia). 
Natomiast neutralność Polski nie 
tylko jest mrzonką, ale jest ezko- 
dliwą mrzonką, БО podkopa!aby 
nasz stosunek do mocarstw zacho 
dnich 1 wyszłaby jednostronnie na 
korzyść Niemlec. 


BENEDYKT ELMER 


Sześć tygodni rządów Gogi 


Rząd Gogi w Rumunii trwał tyl- 
ko sześć tygodni, ale ten krótki 0- 
kres wystarczył, by pogrążyć kraj 
w chaos, 


Prasa zagraniczna stwierdza, że 
zwłaszcza w dziedzinie gospodar. 
czej nastąpiła zupełne rozprzęże- 
nie. Оа pierwszego dnia rządów Ga 
gi wycofywano wkłady z bankow 
i kas oszczędności, w handlu i prze 
myśle zapanował zastój, nikt Во. 
wiert nie wiedział, czy zobowiąza- 
nia będą dotrzymywane, produk- 
сја spadła о 50%, i więcej. Wiele 
fabryk zamknięto, Zwłaszcza ka- 
pital zagraniczny zaczął „uciekać“ 
2 kraju. Nad to mało kto, z wy. 
jątkiem Żydów (1), płacił podalki, 
tak, że Skarb znalazł się w kry. 
tycznej sytuacji; Goga zwrócił się 
do Banku Narodowego о pomoc, 
ałe jej nie otrzymał, 

Ten Rząd „narodowy“, Rząd 
„odrodzenia Rumunii" u nikogo nie 
budził zaufania, nikt weń nie wie- 
гу. 

Pismo гитийѕкіа „Тітрш" 
stwierdza, że w ostatnich dniach 
Rząd Gogi już піс panował nad 
sytuacją. Minister Spraw Wewnętrz 
nych wręczył królowi memoriał, w 
którym ośwladczył, że nie może 
wziąć na slebie odpowiedzialności 
za tę część kraju, gdzie prefektem 
(starostą) jest zwolennik ош со 


ZN SAMOLOTEM 
wszędzie 
blisko 


(ministra bez tekl w rządzie бор. 
z tego samego, co Goga strontc- 
twał). Prefekci nie wypełniają ra- 
rządzeń Rządu i zachęcają do róż. 
ruchów! 


lnne pismo rumuńskie „Сиген. 
Ші“ przynosi wywiad z marsz. À- 
verescu, wchodzącym w skład no- 
wego Rządu, jaka jeden z byłych 
premierów. 


Gen. Averescu stwierdza, że 
NIEDOŁĘSTWO Rządu Gogi wy- 
wołało w kraju tak WIELKIE NA- 
PIĘCIE, a zagranicą tyle PRZY- 
KROŚCI, że odwołanie tego Rządu 
stało się KWESTIĄ ŻYCIOWĄ 
Ша Rumunii I je] istnienia. Kraj po 
łrzebuje przede wszystkim ѕрока- 
iu. 

Pięknie siç spisał ten Goga, pu- 
piłek naszych endcków! 


>л ШҮҮ | 


GABINET LEKARSKO DEN- 
TYSTYCZNY буле: ВЕ 


udziela czytelnikom „Robot ka” po- 


pomoc lekarsko-dentystyczną po є®- 
nach bardzo przystępnych. 

Czytelnik za okazaniem поте 
„Robotnika” otrzymuje w naszej те. 
даке kartkę do gabinetu dentysty - 
cznego. 


Dr. L. LEWIN 


WERERYCZNE, PŁCIOWE I SKÓRNE 
od 9 r. do 9 w. m шм: da 2 pp, 


Tłomackie 2 róg Bielańskiej 


m lecznicy leszna 27, 3 pp. da 9 w. 


e O Str, s 


awa ochotników”  kiszyańskich 


Sprawa wycofania „осһо!лі- 
ków“ hiszpańskich (słowo to bie- 
rzemy w cudzysłów, gdyż ogrom- 
na większość tych, со walczą ро 
stronie gen. Franco, nie są wcale 
ochotnikami) jest znowu przedmia 
tem rozmów dyplomatycznych. Ale 
ne w „komitecie nieinterwencji”, 
który zażywa zasłużonego adpo- 
ступки, leez między Anglią a Wło 
сһат!. 

Chodzi о to, że Anglla w rozma- 
wach z Włochami o porozumienie 
ogólne, wysuwa sprawę hiszpań- 


że nie można komisji obarczać 
tak wielką  odpowiedzialnością. 
Wreszcie wpłynęła propozycja, by 
komisje robiły swoje, a w toku ich 
pracy, w toku wycofywania „o- 
chotników" „komitet nieinterwen- 
сй“ zbierze się i ustali moment 
„umania“ gen. Franco. Na tę pro 
pozycję nie ma jeszcze odpowiedzi 
ze strony Włoch; podobno Grandi 
już się na nią gadzi, ale Mussolini 
zwleka z odpowiedzią. 
Tymczasem b. sekretarz partii 
faszystowskiej, Farinacci, należący 


ską na plan pierwszy. Dopiero ро | бо lewego skrzydła faszystów, 0- 


usunięciu z drogi tej sprawy, mo- 
ma będzie uregulować inne spra- 
wy — takie jest stanowisko Jeśli 


nie całego Rządu angielskiego, {о | Edenem, jako „wroglem* 


przynajmniej min. Edena, 

Podobna amb. Grandi 
się na ten punkt widzenia і podo- 
bno uzyskał też zgodę Mussolinie- 


ко. 
А więc najpierw sprawa hiszpań | Rzym 


ska, a w tej sprawie najaktual- 
nlejsze jest wycofanie „ochotni- 
ków“, o którym się mówi łuż wię- 
сеј niż rok, z władomym rezulta- 
tem. 

Wysuwano różne projekty zała- 
twienia te] sprawy, wiążącej się 
znowu ściśle ze sprawą uznania 
gen. Franco za stronę мојијаса. 
W „komitecie nieinterwencji" u- 
stalono, że uznanie to nastąpi wte. 
dy, kledy odpowlednia liczba „o- 
chotników'" opuści Hiszpanię. 

Ale jaka ma być ta liczba? O 
to się tnezy spór Бет końca. An- 
gla i Francja wysunęły cyfrę 75%, 
Rosja — 834%, 
nle chcą słyszeć а tak wysokich 
cyfrach, Włochy zaproponowały, 
hy kamlsje, mające się zająć w Hi 
szpanii wycofaniem „ochotników” 
same określiły, kledy nastąpi ma- 
ment, że można będzie „uznać“ 
gen. Franco. Na to znowu nie zgo- 
dziły się inne państwa, twierdząc, 


stro zaatakowal Edena w swoim 


piśmie „Regime fascista". Wystę- 
puje оп przeciw rokowaniom 2 
Włoch, 


i daje da zrozumienia, że zwłasz- 


zgodził | сга po zmianach w Niemczech po- 


rozumienie Włoch z Anglią bylo- 
hy „dzłecinnadą”, że nie można 
pogodzić istnienia osi Berlin — 
1 „paktu antykomunistycz- 
nego" z porozumieniem Włoch z 
Anglią. 

Jak widać, Farinacci rozumuje 
zupelnie lngicznie i nie bawl się w 
dyplomatyczne fortele Mussolinie- 
go, który abak „osi” i „paktu“ nie 
gardzi też manewrami takimi, fak 
rozmowy z Anglią, wszczęte z je- 
go, Mussaliniego Inicjatywy. 

W Anglil nie wiadamo teraz, czy 
Farinacci weżmie górę, czy też 
Mussolini nadal będzie manewro- 
wał na dwie strony. W każdym 
razie odpowiedzi Mussoliniego na 
propozycję w sprawie „ochotnl- 
ków" dotąd nie ma. Grandi nato- 


Włochy i Niemcy | miast już zagadnął Edena, czy nie 


możnaby sprawy porozumienia za 
cząć od innego końca, nie — hisz- 
pańskiego. Eden podobna obsta- 
je nrzy „Койсц“ hiszpańskim. 
Tak stol teraz sprawa „ochotni- 
ków" hiszpańskich, najściślej zwią 
zana z polityką „osi” і ze zmia- 
nami, kióre zaszły w Niemczech 
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WYSPIAŃSKI W. Jak powstał wsze héwlat 1 człowiek 1. 


wyd. 2 


Książki powyższe wysyłamy no aprzednim otrzymaniu należności lub 
za zaliczeniem pocztowym. Koszty przesyłki 11 0.30 przy zaliczenia po- 


ео rym vł. 1 do 1.50. 


4-ро b. m, a które bynajmniej nie 
wskazują па 10, by Niemcy były 
skłonne da wycofania się z wojny 
hiszpańskiej. Wręcz przeciwnie, 
zanosi się raczej 
interwencji 
Widomvm znaklem tego wzmoc- 
пїеп!а jest wiadomość „Manches- 
ter Guardian" o wysyłaniu z Nie- 


'Sprawy budownictwa mieszkaninwego_ 


Ly wolno Кріс z opinii publicznej? 


W grudniu nb. r. obradował w 


na wzmocnienie | Warszawie Pierwszy Polski Kon- 
niemiecko - wloskiej. 


gres Mieszkaniowy Kongres, ohe- 
słany przez związki zawodowe, ит 
stylucje ofwiatowe i kultnralne. 
stowarzyszenia fachowe, organi- 


miec przez Włochy do Hiszpanii | zaeje grchiterktów i higienistów: 


nawych 2000 techników, w grd- 
pach po 100 — 120 osób. Broń i 
amunicja napływa do faszystów 
hiszpańskich bez przerwy. 

Nic dziwnego za tym, że Musso 
lini milczy. Chodzi о wygranie па 
стазе. Mussolini używa sprawy 


„ochotników“ paprostu jako środ 


ka do odwrócenia uwagi od wspól 


nych z Niemcami рггуроіоуғай do 
własnego rozsirzygnięcia wojny 


hiszpańskiej, po za oszukańczym 
„komitetem nieinterwencji* 


i zgoła 


przez przedstawicieli władz rzą 
dowych i a.morządowych — był 
niewątpliwie wyrazem opinii naj- 
szerszych warstw społeczeństwa 
zakresie kwestii mieszkaniowej. 
Obrady Kongresu przyniosły bar- 
dzo dużo ciekawego materiału i 
stanowiły potężny krok naprzód 
na drodze da racjonalnego rozwią 
zania kwestii mieszkaniowej w 
Polsce. 

Przehieg obrad i powzięte u- 


bez „porozumienia“ z Anglią i chwały nie pozwalają ani na chwi- 


Francją. Czy to się uda — zoba- 
czymy. Sprawa hiszpańska zrawil 
wkracza w ostrą fazę. (јтф.). 


1е watpié jakie jest stanowisko 
opinii publicznej. Kongres wy- 
sunął jednomyślnie zaradę hudo- 


Hiszpanie faszystows<ą 


Donłesiiśmy przed kilku dniami, 
że jeznici hiszpańscy, przebywa. 
jący na obszarze, okupowanym 
przez faszystów, na zebraniu w 


bazylice Azpetia w Loyola (Gui- 


puzcoa) uchwalili większością gło 
sów Opuścić Hiszpanię. 

Obecnie dowiedziano się, jaki 
był powód tej uchwały. 


Oto papież nakazai wszystkim 


dostojnikom kościelnym w Hisz- 


munikował się z Berlinem. 

Berlin „zarządzit', że encykliki 
|papieskie moga być odczytywane, 
ale z wyjątkiem tej, na której pa- 
pieżowi specjalnie zależy, t. j. о 
prześladuwan.u Kościoła przez hi 
tlerowców. „O tej encyklice na- 
wet wspomnieć nie wolno“ — do. 
dał Franco, informując kard. Go. 
maz a decyzji Berlina. 

Kard. Gomaz, jak było do prze- 


panil, by w toku wszystkich ak- |widzenia, poddał się woli Franco. 


tów religijnych Gdczytywano osta 
itnie encykliki papieskic, a specjal- 
my nacisk papież kładł na encykli- 
kę, mówiącą o prześtedowaniu ko- 


ścioła w Niemczech. 
Pa otrzymaniu tego rozkazu, 


kardynał Gomaz udał się do gen. 


Franco, by go zawiadom'ć о woli 


papieża. Franco zażądał, by po- 


wstrzymano же z wykonaniem 


rozkazu papieża aż do Otrzyma- 
Franca 


nie. rozkazu z Berlina. 
zwrócił się do przedstawiciela Nie 


Hitlera, a nie papieża. 

Stąd powstaty wśród jezu'tów 
niesnaski, którym miała położy” 
kres zebranie w Loyola, 

Ponadto jezuitom dawał się we 
znaki rosnący wpływ falangistów, 
obecnie wroga nastrojonych dn 
gen. Franco i tych, co go popie. 
гаја. Utrudnia to jezuitom życie 
na obszarze faszystowskim. 

Uchwała jezuitów wymaga je- 
szcze zatwierdzenia ze strony pa- 
peis, któremu została przekaza- 


jm w Salamance, ten zaś sko- 


Ж grudniu 1936 r. dom przy ulicy 
Eau Biddla num. 212 w Rałtimore, 
czem nie wyróżniający się i mało przez 
koga dotąd zauważony, zyskał nagle 
słacę. Jest за bowiem dom, tw którym 
urodziła się p. Simpson, nbeena księżna 
Windsor. 

Groszoroby amerykańskie  umyślili 
zarobić та tak „słaznym” obiekcie, za- 
łożyli konsorcjum specjalne, która wy- 
kupiła dom i urządziła w nim muzeum 
im. Wallis (nerwisko panieńskie ks. 
Windsor). 


Stało się ło w kwietniu r. nb. Z po- 


- | częzku dużo mobów mwiedziłu to mn- 


тент, w którym nic osoblitcego nia by- 
ło, ale zato znalnzły się przedmioty, 
które wcale nie należały do p. Wallis. 
Po pewnym jednak czara „żensacja” 
przestała przyciągać ciekowych i mima 
obniżenia ceny wstępu з dolara do 50 
ct, ilaść ziriedzającwch tak greałtownie 
spadło, że muzeum przestało dawać do- 
chód, tobec rega konsorcjum zwinęło 
przedsięwzięcia і zamknęło mezem. 
„Sensecja* trwała 10 miesiecy- 


wy mieszkań społecznie najpotrze 
bniejszych, uznając zs takie mie- 
»zkenia przede wszystkim lokale 
o powierzchni użytkowej nie prze 
kraczającej 42 m?, przeznaczone 
dla pracowników najemnych, za- 
rahiających do 300 zł, miesięcznie. 
Równocześnie Kongres wyraził 
zdanie, że dotychczacowe środni 
e, przeznaczone na bndo- 
wę mieszkań społecznie najpo 
trzebniejszych są stanowczo nie- 
dostateczne, że więc kredyty TUR. 
powinny rostać wydanie podmie 
sione, w każdym zań razie wszyst 
kie publiczne fundusze budawla- 
ne powinny zomtać skierowane па 
akcję, prowadzoną przez T. O. R. 


Opinia Kongresu w powyższych 
sprawach była jednomyślna. Wra- 
żenie, jakie Kungrea wywar prze- 
de wszystkim na bezpośrednio za- 
interesowanych bylo potężne: =e 
dzieje, jakie społeczeństwu z Kon- 
presem tym wiązała, były niemałe, 
Ca jednak — praktycznie rzecz 
biorąc — jest równie ważne, lo 

| fakt. że na Kongresie byli przed- 
stawiciele władz i parlament oœ 
becnego, że obecncści: swą zada: 
komentowali oni rwą solidarność 
z opinią вроіестпе w zakrenie 
kwestii mieszkaniowej, że wresz- 
cie przed i po Kongresie szpalty 
pism, uchodzących za tubę czyn 
ników miarodzjnych, pełne były 
wywodów, z kłórymi najczęściej 
musieli się godzić nawet bardza 
radykalni dzinłacze. 


Ale w naszych polskich warun- 
kach ntarło się jakoś tak, że z 
opinii publicznej wolno i należ: 
kpić. Т. zw. czynnik miarodajny 
nie przychodzi do przedaiawicieli 
tej opinii pie polemizuje z nimi, 
nie przekonywa ich, że nie та 
ja racji, nie wykłada swojego po- 
glądn i swoich argumentów. Kie- 
dy pod naciskiem społeczeństwa 
ытеһа wresscie zająć się jakąś 
sprawą, kiedy trzeba zgodzić się 


na powołanie aainieresowanych 


do wyrażenia ich zdania, wiedy 
bułeć zaczyna demagogia ze stro 
ny najmniej epodzi: wanej: to nie 


przedstawiciele społeczeństwa u 
prawiają demagogię; robią to po- 
średni lab bezpośredni przedata- 
wiciele sfer miarodajnych. Wtedy 
sypią się jaskrewsze określenia, 
saczyste epitety, popularne hasła; 
roi się od „szarych ludzi“, „fron- 
tów”, „jątrzących гап“. Uspoko- 
jana radykalizmem „sfer miero- 
dajnych* opinia publiczna zaczy- 
na wierzyć: że może nie wszystko 
od razu. ale trochę jednsk się 
zmieni. trochę polepszy. 


Okazuje się tymczasem, że 
iyszystko to razem nie ma naj- 


legalności 


Anton'o Ruiz Vilavlana 12 | 


Hiszpania gen. Franco 
w oczach urzędnika sądu 


Sędzia - podpułkownik potępiał, rzecz jasna, spraw- 
ców tych czynów, ale znów w imię dobra wspaniałe 
fo ruchu „narodowego”, domagał się, by sprawę prze- 
słać do sądu wojskowego. 

Nie tyle ze względu na prośbę, ile wobec tego, iż 
sprawa ta podlegała naprawdę władzom wojskowym, 
uczyniliśmy zadość jego prośbie. Ро tym dawiedzie 
liśmy się, że ofiary zostały potajemnie pochowane, 
a żadnego śledztwa w tej sprawie nie było. 

a 
e 

Tego rodzaju wykonywanie urzędu stawało się dla 
nas nie do zniesienia. Akta w sprawie znalezienia 
nieznanych trupów rosły bez przerwy, a nasze pro 
tokółowanie formalne i pod przymusem, bez żadnego 
śledztwa, wydawało się nam śmieszne i upokarza- 
jące. 

Udaliśmy się ze skargą do pewnej wpływowej 030- 
by, stojącej na czele ruchu. 

— QOczyszczamy tyły — usłyszeliśmy w odpowie- 
dzi, — Rzecz jasna, w takich warunkach trudno unik- 
nąć wybiyków. W każdym razie to wszystko — sa- 
pristi! — o czym panowie mówicie, jest zbyt poważ 
ne, by mogło długo trwać. Należy z tym skończyć. 
Od jutra wydam polecenie, by te rzeczy inaczej za- 
łatwiać, a przede wszystkim — sapristil — by chn- 
wano zawsze dokladnie i należycie. Trzeba raz 
wreszcie skończyć z tymi „odkryciami“. 


Żegnając іє osobistość i ściskając — z należnym 
szacunkiem — podaną sobie dłoń, uśmiechaliśmy «е 
bezradnie, 


ROZDZIAŁ PIĄTY. 


Przybycie Moli i stworzenie pierwszego 
Rządu w Burgos 

Podczas gdy elementy powstańcze zajęte były 
„oczyszczaniem tyłów” — społeczeństwo interesowa- 
ło się osohami kierowników i wodzów powstania. 

Wiedziano już o klęsce powstania w Madrycie, 
Barcelonie, oraz w innych miejscowościach i to jesz- 
cze bardziej wzmagało niepokój i zniecierpliwienie, 

Po śmierci San Jurio — w chwili, gdy udawał się, 
by stanąć na czele ruchu — jedyne osobistości, które 
wywierały wpływ, byli to Mola na północy i Queipo 
de Llano na południu, 

Franco był jeszcze wciąż jak gdyby mitem: nie wy- 
stępował nigdzie, ani też nie znano jego działalności. 
Mówiono o nim bez przerwy, wychwalano jego czyny 
bohaterskie i pełną zasług młodość — ale on sam nie 
zjawiał się i nie dawał znaku swej działalności. 

— O dziesiątej wieczór — powiadano — Franco 
przemówi w Kadyksie. 

1 mieszczanie Burgos, radiosłuchacze, trwali na- 
próżno godzinami przy aparacie, a głos Franco ich 
nie doszedl. 

— Jutro — mówiono znowu kiedyindziej — przy 
bywa Franco na czele pięćdziesięciu tysięcy Maurów 
da Sewilli... 

Ale dzień za dniem mijał i wiadomość o przybyciu 
oczekiwanego generała na czele afrykańskich pastł- 
ków nie znalazła potwierdzenia, 

Po upływie pewnego czasu przewódcy powstania 


| 


postanowili, dla nadania mu pozorów 
w oczach społeczeństwa, stworzyć w części kreju, 
należące: da powstańców, Rząd. Ta — zdaniem nie- 
kiórych — sprawi w oczach świata wrażenie siły 
i trwsłości. Elementy wojskowe, a wśród nich me 
marchiści i karliści — postanowiły zebrać się w tym 
celu w Burgos. 

Celem stworzenia tej „Junty Narodowej”, która 
będąc rzekomo rządem, miała nadać wszystkiemu 
pozory legalności — wkroczył triumfalnie do Burgos, 
w blasku zwycięstwa generał Mola, atoczony przez 
wojskowych i karlistów. 

Dzieje generała Moli są dość znane, bym je uwa- 
żał za potrzebne powtórzyć. Ograniczę się tylko da 
opowieści a jega roli w tym dniu, gdy objawił się, ja 
ko kierownik i organizator tak zwanej „Junly Nara 
dawej Obrony”. 

Mola przybył о dziesiątej z rana na lotnisko Са 
monal, gdzie został przywitany przez miejscowe wła- 
dze. Stąd w otwartym ancie, otoczony długim łan 
cuchem karet i grup zwolenników, entuzjastycznycn 
wielbicieli, przybył wprost do Burgos, gdzie zamiesz 
kał w dowództwie dywizji, 

W drodze, na ulicach miasta, był przedmiotem en 
tuzjastycznego przyjęcia przez prawicowców. Słoąc 
w aucie — lksusowym Renault, którego właściciz! 
w zamian za dostarczenie go wodzom powslania 
otrzymał odpowiedzialne stanowisko — uśmiecha! 
się, salutując, i okazując radość, jaką mu to sprawia 

— Niech żyje Mota! — wrzeszczał tłum, otaczający 
aute. 

— Niech żyje generał Mola! — powtarzano wszę 
dzie. 

(d. сп.) 


mniejszego znaczenia. Między elo- 
wami a czynami, сву stano- 
wiskiem opinii publicznej, a za- 
mierzeniami „der miarodajnych" 
pozosteje w dalszym ciągu prze- 
раё, której nikt nie zasypuje. О- 
pinia publiczna się nie liczy; wol. 
na ją nie tylko lekceważyć, wolno 
a niej również kpić, Lekcewuże- 
niem byloby nieodwuływanie się 
Чо opinii publicznej; kpieniem 
jest odwoływanie się do miej, һу 
ро tym przejść zdecydowanie do 
porządku nad jej głosem. 


Program inwestycyj tniesrkania 
wych, przedsiawiuny przez p. Gó- 
reckiega na komisji budżetowej 
Sejmu, јем niezwykle тутот" 
nym przejawem iakiego właimie 
munowieka. 

Na przestrzeni ostatnich 2 — 3 
lat Państwa przeznaczało na pra- 
ce budowlano . mieszkaniowe o- 
koło 40 milionów złotych rocznie. 
Kwota ta w roku hieżącym nie za- 
stała podwyższona ani o jeden 
grosz. Wydawałohy się że nie by 
ła w międzyczasie Kongrem Mie- 
szkaniowego, że opinia publiczna 
nie poświęciła słowa sprawie mie- 
szkaniowej, że pisma „Ozonowe” 
z „Gazelą Polską* na czele nie e 
larmowały, nie ріевіу o „jątrzą 
cej ranie”, nie zohowiązały eię do 
rzegoś więcej, niż doiąd w tym 
zakresie było rohione. Ale Кот 
grea Mieszkaniowy jednak był; 
opinia publiczna wołała wielkim 
głosem, głoeem mieszkających w 
norach robotników i głosem świa 
domych skutków tej klęski spo- 
łecznej fachowców; „rządówki” 
lały obficie łzy nad dołą mies 
kańców nor przedmiejskich, łzy 
— jak się jednak okazuje — kro- 
kodyle... 

Z tych 40 milionów złotych prze 
maczono w latach nbiegłych oko- 
ło 10 milionów па budownictwa 
TOR. I ta kwota nie nlegla w ra 
ku bieżącym zmianie. Apel, by 
wszystkie fundusze роШісале prae- 
anaczone na akcję budewlaną skie 


-|rowane zostały ku pracom TOR. 


przeszedł bez echa. Widać zatym, 
* chyba kłamią liczby siatystycz- 
ne, że chyba przeaadzają ci, któ 
my 2% podstawie rumiennych Ьа" 
Чай domagają się rozwiązania 
problemu tei najwiękasej nędzy 
mieszkaniowej; 22 miliony zło- 
tych pozostaje na budżecie t. zw. 
budownietwa ogólnego B. G. K., 
s którym sam p. Górecki w swym 
przemówieniu na komiaji sejmo- 
wej wyraził się tak: 

„Bardaa częsta spotykamy się u o- 
pinią, że budnje się wielkie, tnkau- 
sowa mierskunia, zamiast budować 
małe i średnie, potrzekne dla robomi- 
ków lub inteligencji prucującej. Spor 
iród tych mieszkań, kiórekmy w nm 
эїїзт roku finansoeli jedno- 1 dm 
ishawe~ slanowią 319 pror. finan. 
sowanych badowliz mzyizhowe.. 22,7 
proc. Punieważ nstawa pad pojęciera 
malega mleszkonia rommia 1 pokoe 
je z knchnią, więć ЈеёеШ зайашу py” 
tanie, ile było wybudowanych tych 
włąśnie w semia natawy małych mie 
ezkań, to dochodzimy do Ў proa, 
pozostaje 68 prad. na pięciolahowa 
4 nie wyżej jak 21 prcc. na więkaa 
mieszkania”. 
Р. Górecki przebywa w aferze 

& ustawy ale my wolimy po- 
się w granicach rzeczytoía 
«loci. Wtedy zaś dojść musimy 
do przekonania, że 62,1 proc. sto 
jącej do dyspozyeji sumy przezna“ 
стапо w roku 1937 na kupno kil- 
ku luksusowych futer i kilkunastu 
wysokogalunkowych рай zimo 
wych, podczas gdy izeba było za” 
kupić kilkaset jerionek, bo mary 
chodzą w lschmanech. Oto sena 
rozdziału skromnych kwot, proe- 
znaczanych na hudownietwo mie 


szkaniowe. 

To bolesne zakpienie z opinii 
publicznej zostało przyjęte «poe 
kojnie na komisji budżetowej беј. 


mu. P. Sikorski, xprawozdawen 
projrkin ustawy inwestycyjnej, 
poświęcił nawet łaskawie parę 


słów kwestii hndowniutwa miesz 
tego, domaga jąc się pomocy 

jejatywy prywitnej im a* 

graniczen.a akeji TOR... 

Nie spoczniemy, dopóki nie 
wrócą stosunki. w których nad wo 
lą społeczeństwa nie będzie moż- 
na przechodzić ds porządku! 

1. Н. 


Debata nad budżetem Min. Spraw Wewn. w Sejmie 


Kwestia zaufania 


Mowa pos. Hanebacha. Problem mniejszości narodowych 


Wtarkowa posiedzenie Sejmu, 
seźwięcone budżetowi Ministerium 
Smaw Wewnętrznych, trwalo do 
późnej nocy. Ostro, jamo i zzczea 
rza postawi! siereg SPTGW pos. 
Hanebach, przedstawinel niejako 
Lewicy Patriotycznej, t ў. lewteo= 
wych odłamów, foiślej mówiąa — 
JEDNEGO s lewiowych odłumćw 
obory łegtrmonego, Mówiono dłu. 
go 1 powaźnie o problemie mriej- 
szofci narodneych. 


„Śprłeczeństwo nie ma 
zaufania 
MOWA POS. HANEBACHA 


Należą do obozu, który wziął od- 
powieczialnońć za maj 1926 r. i za 
cele tej rewolucji. Jednym z hazel 
przewrotu była walka к mnożącymi 
się nleprawościami. Dziá w tak krót. 
Лат mame pn śmiercj Marszałka, 91. 
dimy znów mnożące się nieprawo- 
fi, sia widzimy silnego Rządu. Kie 
rownicy obozu 6214 rządzącego zbo- 
czyl z nanzej drogi ideowej dla swo- 
iście pojętego zjednoczenia. Na frunt 
wyminięto odłam młodzieży najbar- 
dziej reakcyjnej, jakby chciano wy- 
tworzyć wrażsnie, że cala młodzież 
jest podporą wstecznictwa. А gdzież 
Jest młodzież robotnicza ł chłopska, 
której utrudnia się dostęp do szkoł? 

Polski ruch pracowniczy zawsze 
hyt pełen patriotyzmn і aflzrności, 
awa przodował w pracy społecz. 
nej. Dał dowód awego obywatelskie. 
go stanowiska, występując ostatnia 
a inicjatywą podwyższenia akladek 
uba:pieczeniowych.  Dnisiejsi kiero- 
wnicy obozu rządzącego przaciwsta- 
wik sobia tan ruch a ліе mogąc go 
opanować, роста. mtosować represje, 
pod pozorem walki а wpływami 
Wschndn. Pan Premier Składkow- 
ski priedział w Senacie, że za can. 
nów Komendanta, łatwo było rę- 
dzć, ba bana wię Pilsudakiega. Jest 
to zbytnie uproszczenie sprawy. 
Rząd bał wię Pilsudskiege а spola 
ezzfstwo Go kochało. Dowodów ma 
my dodć choćhy w „Strzępach Mel- 
dunków" (Oklaski). 


BBWR W ROLI OSKARŻONEGO 

Nia chcę analizować ostatnich Не 
nych procesów. Prasa niejednokrot. 
nia podkreślała, że oskarżonym w 
tych procesach byt nieistniejący już 
dziś BBWR. Czyż doprawdy ta roz- 
wiązsna orgamzacja jest wciąż ттс 
тұ obecnego Rządu? Nadużycia na- 
бағу tępić ale trzeba stosować taż 
kodki prewencyjne. Takim środkiem 
bylaby nowalizacja ustawy samorzą- 
dowaj i oddanie przewodnictwa w 
wydziałach Powiatowych тергетеп- 
tantom społeczeństwa pod odpowied. 
nim nadzorem | kontrolą. Silny 
Rząd nie Ьсі się włamiego społeczeń. 
stwa, ala raufanin do niego nia n- 
gruntują okólniki, jak np. okólnik o 
przepraszaniu potrąconych przypad- 
ото przechodniów. 


MNIEJSZOSCI NARODOWE 


Gdy chodzi o zagadnienia mniej. 
uro ciowe, «polaczeństwo polskie pa- 
mięta jowe walki o *wów i blok 
mniejszefcj narodowych 1 1922 r. 
rezmanlte skargi wnoszone na Paf- 
stwo Polskie do Ligi Narodów. Naj- 
latwiej też jest rzucać |skrę na ten 
wybacnowy material, Sądząc ро 
eske naszej prasy możnaby mnie. 
mać że najważmejszym zapadnie. 
niem Polski jest nie bezrobocie, nie 
16а 20 miianów chłopów ale sprawa 
żydowska. W sprawie ukralńskiej 
brak iam mlanowego delalania, со 
wyzyskcją elementy szowanistyczne 
a oba stron  Jungdeutsche Partel 
uznaliśmy niemal za reprezentację 
Nierców w Polsce, w konsekwencji 
mieliśmy mereg procesów o zdradę 
stanu. Dzięki wpływam Pro Ruasia 
dopumizana w naszym kościele pra- 
waławnym do nabożeństw w języku 
тчу}Кїт. Gdy to nie dało rezul 
tatu, wprowadzone znów dla odmia- 
my nabożeństwa w języku polskim 
Nalsży zerwać z tym brakiem pla- 
nowości. Potrzebny nam jest sliny 
Rząd to jest Rząd który ma Jedno 
Hity plan normaliowania stosunków 
1 Jem: strażnikiem prawa. Prawn 
«inno byó kamulerm dla rządzących. 
a облу rządzonych. 

Za obecny stan raeczy, nia jest 
odpowiedzialne  spoleczeństwo, Й 
wsuędnicy. Odpowiedzialny Jest Rząd 


i obóz rządzący. Pozostały niepra- 
wości. Tkwimy w maraznie. Czas 
wróać do czystości idei Wielkiego 
Mara.ajka. DO OBECNEGO RZĄ- 
DU SPOŁECZEŃSTWO NIE MA 
ZAUFANIA, (Oklaski). 


Dalsza debata 
W dalszej dyskusji kilku mów- 
ców cmawialo zagadnienie niniej- 
szośc! narodowych, przyczym po- 
seł Sucharzewski bronił polityki 

premiera Skladkowskiego. 
Mówca przytaczał obszerne wy 
jatki z oświadczenia premiera 
Składkowszlego złożonego па 
Komisjl Budżelowej w sprawie 
mniejszości narodowych. Rząd w 
myśl tego oświadczsnia stać mu- 


si ponad zadrażnieniami dnia 1 re 
gułować dalsze cele Państwa, by 
sprządz w pracy dla dobra współ 
nego wszystkie siły zarówno wię- 
kszości jak 1 mniejszości narodo. 
wych. 

Pos. Hutlen-Czapski domaga się 
podsekretamatu stanu dla spraw c- 
migraeyjnych. 

PRZECIW JĄTRZENIU 

Pos. Wójtowicz wypowiada się 
przeciwko nagance na Ukraińców. 
Takia mowy, lak posla Wojciechow- 
skiego ale przyczyniają się do nor- 
melizasji stozurków. Zarzuca Rzą- 
dowi, że nie ma jasnego programu 
w sprawie mniejszości narodowych. 

Nis może yć dla naa obojętne, 
czy w chwili potrzeby stanie 22 mi- 
Нопт, czy 34 miliony (Pos. Byczyń- 
== Napewno 22 miliony). Jeśli Pan 
tak twierdzi, to nia jest Pan zhyt 
dalako patrzącym Polakiem. Zwy- 
cięstwo malejącego nacjonalizmu 1 
Jednej еу drugiej strmy, te po- 
mniejszenie potęgi Polski, 

Domaga sig utworzenia podzekre- 
taristu starn dla spraw mniejazadel 
патойттус‚һ | kończy swe przemó- 
wienia iak następuje: 

Caly kraj mówi dziś, że ordyna 
cja wybrocza powinna być zmie- 
nlona. Naród тиз rządzić i na 
naszych miejscach mnszą zasiąść 
ci których naród wydeleguje. Wie- 
rzę, że wtedy demokracja polska 
porozumie się z demokracją ukra- 
ińską. 

Pos. Wołnar-Byczyński mówi o 
praktykach cenzuralnych, przyta- 
czając szereg drastycznych przy- 
kładów. 

MNIEJSZOŚĆ NIEMIECKA 

Pos. Michałowski mówi о  dąże- 
niach separatystycznych części mniej 
szości namieckiej w Polsce. Mówca 
przytacza szereg wypadków, dowodzą 
cych, że Niemcy nie nie uczyniły, a- 
hy uwierzyć w szczerość ich dekla- 
час o prawach mniejsmwści polskiej 
w Niemczech Niemcom w Polsce 
dziejs się nie tylko enacmnia lepiej, 
niż naszym rodakom w Niemczech, 
ale nawet lepiej тїї ich rodakom w 
ieh własnej ojezyźnia, (Glory: Bra- 


wI). 
OŚWIADCZENIE UKRAIŃCÓW 
Pos. Witwicki (Ukr.) polemizuje z 
wywodami referenta, dotyczącymi | 
stomunków polsko-ukrzińskich. Со do 
metropoliy Szeptyckiego mówca o 
Śwladcza, że eały naród ukraiński, 
gdziekolwiek go los po Świecia rzu- 
cih, ący się w uczuciu najgłębsej 
cze | milości dla swego arcypaste- 
rza (Oklaski na ławach ukraiń- 
skich) 
TEORIA A PRAKTYKA WOBEC 
LUDNOŚCI ŻYDOWSKIEJ 
Рос. Srmmcrstein zestawia arty- 
kuły konstytucji oraz zapewnienie p. 
Premiera z codziennymi praktykami 
w stosunku do ludności żydowskiej. 
Omawiając udział Żydów w roz- 
woju przemysłowym į skanomlcznym 
kraju, mówca przypomina, że delega 
СН żydowskiej, która ceklarowala w 
swoim czasie gotowość ludności ły- 
cowsklej da pracy w różnych zawa- 
dach nawet w roln ctwie odpowiedział 
margrabia Wielapoluki, że rolników 
mamy рой dostatkiem a brak пет 
stane średniego. Zmuszono nas więc 
zastać w handlu, przemyśle į rra- 
miośle,  Mówra cytuje nazwiska 
Kronenherpa, Natansona, Lówen- 
steina, Fzjensa Blocha, Wawelber- 
уз, którzy położyli wielkie zasłuwi 
я podniesieniu życia ekonomicznego 
finansowego į przemysłowego kraju 


Nie stanęlimy więc w poprzek rot- | nie da półinałów такт: 


wojowi ekonomicznemu kraju == eig- 


Str. 


| 


gnie mówen — lecz przyczyniliśmy 
się do jego rozwoju. Ohernie Rząd | 
dowodzi, że nie jest я możności sam 
zapobice wszystkim jaskrawym prze- 
jawom antysemityzmu, że trzeba po- 
ciągnąć do tego cale upołaczeństwi, 
ala jednocześnie gdy powstaje Liga 
Ла walki a antysemityzmem, to па. | 
trafia na ogromne przeszkody. Za 
twierdza się (её paragrafy aryjskie 
w statutach różnych organlzacyj za- 
wodowych. natomiast nie zatwierdza 
się statutu organizacyj żydowskich 
np. statutu Związku Techników žy- 
dowskich, uważając tworzenie tej 
orgnlzacji za niepożądane. Mówca 
Kończy, wyrażając przekonanie że 
ta zadania, które nakreślil p. Pre- 
mier, nogą być sp'łnione jedynie w 
poro'umieniu ж zzerokimi masami 
ludowymi polskimi, które muszą być 
powolune do istotnego wypowiedze- 
nia się i do tych tei mas polskfech 
mówea się zwraca, przypominając 
słowa wieszcza, że gdy kraj ma żyć, 
tn trzeba Бу w nim żyło prawo. 
KONSTYTUCJA 

Pos. Choiński - Dzieduszycki 
рот, in. oświadcza: 

Nieprzestrzeganie w niektórych: 
wypadkach przep sów Konstytu- 
cji jest powodem chaosu рос 
deoiogicznych i prowadzi do roz 
stroju aparatu administracyjnego. 
Ten zamęt pojęć | brak koordy- 
nacji widzimy np. w dziedzinie 
Spraw mniejszościowych. 

Osiatnl przemawiał referent, 
który odpowlaaał posłom ukrain- | 
skim l 


Iclągiych walk 


Flota morska 


w wojnie chińsko-japońskiej 


Јапопіа w wojnie z Chinami za- 
wdzięcza dużo swojej flocie wo- 
jennej. Niewątpliwie znaczme tru- 


dniej Ьу:обу wywalczyć zwycię- 
stwo, gdyby Chiny шору w poważ 
niejszym s.opniu przeciwsiawić 


swoje sily na morzu. Niestety, w 
ch  wewnę:rznych 
nikt nie pomyślał o budawie flo- 
y, chociaż 1a zawsze miała i ma 
dla Chin pierwszorzędne znacze- 
nie. Zwłaszcza dziś, pope'niony 
най zbagateiizowania zbrojeń na 
morzu Chiny odczuwają bardzo 
boleśnie. 

Przed rozpoczęciem dzia!ań w0- 
jennych nader skromna floia chiń- 
ska skiadaia się z dwóch tekkich 
krążowników, „Ning-Hai* i Ping- 
Hai“ o wyporności 2.500 ton, zbu- 
dowanych w latach 1931 — 1932 
kontrtarpedowca „Yi - Hisien" о 
1.650 ton z r. 1930, 4 kanonierek 
pa 1000 ton, 6 kanonierek ро 600 
ton i kilku mniejszych. W tych wa 
runkach flota chińska nie mogła 
odegrać jakiejkołwiek roli, A je- 
dnak nie tak dawno, bo jeszcze 
20 lat temu Japonia i Chiny roz- 
norządzaly na morzu jednakowy- 


Końcowy Фей rozprawy prze- 
ciwka Dobasyńuk.iemn wypełni- 
ły dalace przemówienia obrońcow 
Doboszyńskiepc. Kolejno zabiera- 
li glos adwakaci, dr. Pi zuwski z 
Krakowa oraz mee Stypułkowski 
z Warszawy. Pdobnie jak poprze 
dni obrońcy starali nę i ові wy 
kazać „wyższą konieczność“ zbro- 
dniczej działalności Doboszyńskie 
go i prosili a wyrok aniewinna 
еу. 

Na przemówienie obreńców re 
plikowali obydwaj prokuratorzy, 
a to: wiceprokurater Olberek i О! 
szewski. po czym znowu imieniem 
ekrońców przemawiał mec. dr. 
Pieracki. Doboszyński zrezypno 
wał z ostatniego słowa. Przewod 
niczący udzielił ławie przysę 
głych krótkiego pouczenia, po 
czym przysięgi: udali się na nara 
dę. 

О godz. 21.35 тарай! wyrok 
przeciwko Inż. Adamowi Dobo- 
szyńskieniu. Został an skazany 
za wtargnięcie na posterunek 
poticji w Myślenicach 1 zabra- 
nia stamtąd broni na jeden rok 


aresziy Oraz za posiadania bro- 
ni z art, 47 rozp. a broni na је 
беп rok 1 słeńć miesięcy aresz- 
tn. Sąd orzekł łączną karę dwóch 
lat aresztu z zaliczeniem arcaz. 
tu śledczego. Оа reszty zarzu- 
tów sąd oskarżonego nniewin- 
nit. 

Sąd zzopatrzył wyrok motywa- 
mi ustnyml. Przysięgłi potwier- 
dzłi fakt wtargnięcia Doboszyń- 
skiego na posterunek p. p. i je- 
go rolę kierowniczą w tym fakcie, 
Wobec tego, należało przyjąc, że 
Doboszyński, kierując akcją ludzi 
uzbrojonych, polecił im zdemalo- 
wać lokal posterunku p. p., czym 
dopuści się przesiępstwa z art. 
252 par. 1. Ponieważ Doboszyń. 
ski poleci zabrać z posterunku 
broń, jak również sam broń pu- 
siadał, postępowanie jega podpa- 
dało pod art. 47 rozp. o broni. }а- 
ka okoliczność łagodzącą sąd 
przyjął ćolychczasową  niekaral- 
ność oskarżonego, a jako obcią- 
żającą — jego inteligencję I sto- 
pleń wykształcenia. 


E WIADOMOSCI SPORTOWE | 


ноќе. 


POLSKA PRZEGRYWA ZE SZWAJ- 
CARIĄ 1:7 

Wa worek Polska rozegrała ostatni 
awój mecz w eliminacyjne, puli, prze- 
grywając ze Szusjracią 1:7 (0:3, 0:1. 
1:3). Polacy wy tąpili w rezerwow;ca 
składzie bez Strjowskiegu, Kowalskie 
go, Durdy i Zieliósklegu. a w pierw-zej 
fezie gry nle grat również i Wotk w- 


Merz porostawił bardzo przykre wre 
mie. Spolkanie 1 nie mło Inktyczne- 

lenia, gdyż i weszliimy do 
. Wysoka klęska zaterła jednak 
wrażenie pięknego zwycięstwa nad Wę 
grami Mała Шо z publiczność: orien 
tawał się, że Polacy wysławili rezerwo- 
wą drużynę, zwłaszcza, że Wolkowski, 
jedyny gracz powtaechnie znany, wal- 
czył na ladowisku. 

Inne spotkama o mistrzostwo wisla 
w hokeju, rozegrane we wtorek, daly 
masiępujące wyniki: 

Węgry pokonały Rumunię 3:1. 

Niemey wygrały я Norwegią B:0. 

Anglia nle rozałrsygnęla walki z ашт 
тук 1:1 

Po tych meczach rozgrywki w pierw 
szej | drugiej grupie zastały definityw- 
nle zakończone. 

Z pierwszej grupy do półfinału za 
kwalifikowały się Szwajczrla. Polska 
i Węgry, а z drugiej grupy Anglia. Ame- 
ryka i Niemcy. 

W trzeciej grupie pozostały jeszcze 
da rozegrania dwa mecae. Przy puszcza! 

fikrją się Ла 


mada 1 Czechosłowscje. 


TEKEN HOREJUWYCH +i- 
STRZUSŁW SWIATA W R. 1939 
JESZCZE NIE USTALUNO. 


Na poniedziałkowym posiedzeniu 
xongresu m ędzynarodowej federacj 
nokajowej w Pradze zasadniczo przy 
Gzieono  orpsni.ację | mistrzostw 
wuu w г, 1989 Szwecji, ale przyję 
m do wiadomości, że Szwecja przy 
suszczalnie w cgu beż. mièu, zrze- 
zmie się organizacji mistrzostw, a w 
sakim wypadku mistrzostwa przy- 
szelone byłyby Polsca. 


BIŁKA NOZNA 


OrWARCIE SKŻUNU PR.KAR- 
SKIEGO W WARSZAWIE. 


(Warszawaki Okręgowy Związek 
РИК: Nożnej ustalił już term:nara 
płkarskich mistrzostw okręgu na 
<bl.żający się sezon. 

Rozgrywki о mistrzostwo Ligi 
Qkręguwej oraz klasy А rozpoczny 
stę dn. 13 marca Klasa В і juniorzy 
urują od 10 kwietna. 
PIŁKARSTWO PULSKIE W ROKL 

UBIEGŁYM. 

Dzź, w érocę a дойт. 18-ej гог. 
głośnia krakowska nadau na wszyst- 
kie ruzglośnie polskie pogadankę 
о, L „Pifzarstwo polskie w roku ubie 
zlym", Wygłosi ją kapitan zw ако 
wy Polsk ego Związku Piłki Nożnej, 
Tózef Kaluża. W pogadance prale- 
zent отбуі chlubny w dziejach na- 
zego piłkarstwa ubiegly sezon m e- 
izynarodowy oraz przygotowania dJ 
uieżącego sezonu. 


mi siłami. Zrozumienie wartości 
morza uczyniły z japonii trzecią 
po.ęgę morską świata, a niezro. 
zumienie tej sprawy przez Chiny 
zepchnę:o је do roli wasala, gdzie 
każdy cudzoziemiec czul się pa- 
nem. Pomimo dość dlugiej grani. 
cy morskiej 1 dużego ruchu przy- 
brzeżnego, Chiny nie posiadają 
ani jednej stoczni morskiej przygu 
towanej do budowy nie tylko więk 
szych okrętów handlowych, ale 
również i wojennych. 


Od pierwszych chwil wojny fo- 
ta chinska nie podję:a żadnej więk 
szej akcji, na którą moglaby w 
miarę posiadanych sił sobie ро- 
zwolić. Poza jedynym wypad. 
kiem, kiedy ścigacz torpedowy u- 
siiował storpedować japoński krą 
żownik „łdzumo*, żadnych innych 
akcyj zaczepnych nie podjęto. Krą 
żowniki lekkie „Ning-Hai* i Ping- 
Hai* zostały poważnie uszkodzo- 
ne podczas bombardowania Szan. 
għaju i brać udziatu w obronie wy 
brzeży i przeciwdzialaniu w wy- 
sadzantu desantów japońskich już 
nie mogiy. Nie ulega najmniejszej 
wątpliwości, że wielka gra poli. 
tyczna podjęta przez Japonię na 
Dalekim Wschodzie może mieć 
widoki powodzenia jedynie w o- 
narciu o silną flotę. Państwo wy 
larskie może zagrodzić innemu 
xrajowi wyłącznie przy pomocy 
floty, pod ochroną której desanty 
magą przeprowadzić właściwą ak- 
ję zdobywania terenu. 

Artylerla okrętów wojennych 
przygotowywała miejsce lądowa- 
nia dla oddziałów wojsk  lądo- 
wych. Flota zapewnłała bezpieczeń 
stwo transportom morskim, lotni- 
skowce stawały się plerwszymi ba 
zami dla lotnictwa japońskiego. 
Chocłaż w blokadzie Chin główne 


sily japońsnie nie biorą udziału, 
lecz tylko Ш flota, na przestrzenł 
od Korei aż, ро indo - Chiny wy- 
brzeże chińskie jest zamknięte dla 
wymiany handlowej i transportów 
wojennych 7 zagranicy. Przez za- 
jęcie dwóch niewielkich wysp 
Ling - Ting i Pratas japońska flo- 
ta może kontrolować angielski 
port Hong - Kong, tak że | tą 
drogą zaopatrywanie Chin jest 
niezwykle utrudnione. Zajęcie wy 
mienionych wysp oraz położonej 
niedaieko Indochin francuskich wy 
spy Hainan wywolało pewne nie- 
zadowolenie zarówno w Anglii jak 
i we Francji, jednak agresywna 
Japania nie bardzo sobie bierze 
do serca cudze niechęci. 


Il flota japońska dowodzona 
przez admirała Yoshida współdzia 
ła z Ш florą w błokadzie oraz bie- 
rze udział w ochronie transportów 
wojennych. Do II floty przydzie- 
Inne są dwa lotniskowce, które 
służą do transportu jednostek lot- 
niczych z Japonii, a także stano- 
wią pływającą bazę dla wypadów 
lotniczych nad chińskie porty i 
miastą przybrzeżne. Zwraca uwa- 
Ер duża współpraca floty morskiej 
z lotnictwem, dzięki której akcja 
hombardowania lomiczego dale 
doskonałe wyniki. Dzięki zaokrę- 
towaniu na lotniskach eskadry lat 
nicze są przerzucane na duże od- 
Тер'о&сї, wprowadzając w życie za 
sadę skupienia sił na odcinku 
szczególnie ważnym w prowadzo- 
nej akcji. Gros japańskich isł mor- 
sklch, Jakie stanowi I flota, nie то. 
stały zaangażowane w działaniach 
wołennych przeciwko Chinom, a 
zadaniem ich jest ewentuama ob- 
rona kraju w wypadku gdyby б. 
prócz Chin jakleś inne państwa 
wzięło wdział w wołnie. 


Jaki obszar zajęły 


wojska japońskie w Chinach 


300 tysłęczna armia japońska, nocnych inwestować conajmniej 
która w lipcu ub. roku wtargnęła | 400 тїї, funtów szter. 


da Chin, zdołała po ciężkich wal. | 


kach, w czasie których korpus eks 


pzdycyjny kilkakrotnie wzmacnia. ! 
no rezerwami, ściągniętymi z kra. westycję i utrzymanie wojska 


Japońska polityka faktów doko- 
nanych na kontynencie azjatyckim 
pochłania olbrzymie sumy. Na in- 
- 


ju, zająć obszar 150 tys. mil kw.| Mandżurii wydano dotychczas @ 
Zmiszczenia wojente w Chinach | millardów jenów, z czego jeden 


północnych ł środkowych wynoszą ' 
okota 200 mil. funtów szier. Chcąc! 


miliard na wojsko. Dlugi państwo 
we japonii wynoszą 12 miliardów 


zniszczone obszary doprowadzić | jenów, a w miarę przediużania się 


do rozkwiłu, jaki istniał 
rozpoczęciem działań wojennych, 


przed | działań wojennych stan zedłużenia 
| wzrasta z miesląca na miesiąc. 
trzeba hy w samych Chinach pół. | 


Oświe lenie mieszkań zapomocą 


W Hamburgu zakończył się w 
tych dniach niezwykle ciekawy pro 
ces przeciwko 400 właścicielom 
ogrdków działkowych, oskarżo- 
пусл о to, że przy pomocy jakie- 
goś pomysiowego przyrządu, wy- 
nalezionego przez jednego z wla- 
ścicieli, używali fal radiowych do 
oświetlenia mieszkań, osłabiając 
w ten sposób energię emisyjną ra- 
diostacji hamburskiej. Gdy przed 


iowych 


2 laty pojawiły się pierwsze po- 
głoski o tym sposobie oświetlenia 
mieszkań, nawet wybitni fachow- 
cy kręcili niedowierzająco głowa. 
ml. Dopiero, kiedy przekonane 
się, że dzięki zastosowaniu wys0- 
kich anten 400 ludzi oświetta fala- 
mi radiowymi swe mieszkania, wy 
toczono ìm proces, zakończony 
skazaniem wszystkich na kary pie 
niężne. 


Wilka zgubiło 


zaułan e 


W małym niemieckim miastecze 
Ku Seehausen w północnej części 
Brandenburgii pojawiła się w 
tych dniach bezdomne zwierzę, ро 
dobne do wspaniaiego owczarka 
lub też wilczura. Zwierzę wałęsa 
ło się ро ulicach, podchodziło do 
domów, pozwalalo glaskać się 
dzieciom, a na wystawiane mu 
przez poczciwych mieszkańców 
miasta jadio rzucało się chciwie, 
z prawdziwie wilczym apetytem 
Ten i ów próbował zwierzę wziąć 
па smycz. Zwierzę jednak umy- 
ka:o czymprędzej, a na wszelkie 
próby skaptowania odpowiadała 
ze zdwojoną ostrożnością. Pewne- 
go dnia przerażenie ogarnęło miesz 
kańców Seehausen. Dośmnicmany 


do ludzi 


wilczur okazał się najprawdziw- 
szym wilkiem. 

Stwierdził to autorytet w 
tych sprawach, leśniczy, który Już 
niejednego wilka miał na swym 
sumieniu, | nagie przyjazne ucz 
cia dla biednego czworonożnego 
przybiędy zamieniły się w dziką 
nienawiść, zrodzoną z lęku. Nikt 
już wilkowi те podawał Jedze- 
nia, a kiedy zwierzę, ośmielone 
kilkudniowym obcowaniem z czła 
wiekiem, zbytnio zaufało dobroci 
ludzkiej, spotka!o je to, co w tych 
warunkach spotkać je miało, 22. 


strzelono je pa prostu. Później O= 
kaza!o się, że był to istotnie wiłk, 
który zdołał wymknąć się ze zwie 


! туйса w pobliskim pałacu 


Sir в 


Tzpienie wszelkich przelawów wolnoŚ:i w Rumunii 


Rządy królewskiej dyktatury 


Za dzizłalnoćć polityczną grozi sąd wojenny 


KOL KAROL 


Ministenum spraw wewnętrz- 
nych Rumunii wydala we w:orex 
do prefektów w całym kraju око. 
nih, który stanowi dalszy krok do 
faktycznego zawieszenia działal- 
ności partyj politycznych (jak 
wiadomo, formalnie stronnictwa 
nie zosiały dotychczas rozwiąza- 
nę аш zawieszone]. 

Gkólnik poleca prefektom ener- 
giczne przeciwstawienie się wszel 
kim pruhom agitacji politycznej. 
Nie wolno dopuszczać da żad- 
nych zebrań i manitestacyj. Pre- 


Raiunek jest biiski 


Łamacz lodów „Tajmir” znajduje się już niedalexo 
ekspedycji Рарапіпа 


Z pokładu lamacza lodu „Taj. 
тії" podają drogą radiową, że 
statek znajduje się w bezpośre- 
dnim ząsiedziwie Obozu, Korzy- 
stając z tego sąsiedztwa Oraz 
dość duż'go pola lodowego, z po 
kladu statku wyładowano dwa 
samoloty „0.2 i „SH-2%, Poczy- 
лїюпа już przygotowania do iotu, 
gdy w tem nlespadzianie zerwał 
się silny wiatr pałudniowa-zacio- 
dni, który wprawił w ruch krę 10. 


Sytuacja miedzynarodowa 


w oświetleniu min. 0219053 


Na wtorkuwym — posieszeniu 
francuskiej Rady Ministrów, min. 
Delhos dokonał przeglądu sytua- 
cji m'ędzynarodowej. kladąc szcze 
gólny nacisk па syluscję na Da- 
lekim Wschodzie oraz na spotka- 
nie w Berchtensgaden między Hi 
Чегет i Śchuschmggew. Podczas 
Шай э godzinnej mowy mn. Del 


Wydalenie cudzoziemców z Leningradu 


Porezna рага morska 


bzdowans taim jest przez Stazańców р. їйї 


Reu.er donosi z Helsinglorsu, że | dzielane zezwolenia na pobyt 


władze sowieckie zarządziły ew2- 
kuację wszystkich cudzoziemcow 


z Leningradu 1 okolicy. Na przy- |fortyfikacyjnych 


sziość cudzoziemcom nie będą U- 


ldzy min. 


fekct zostali upoważnieni do za- 
mykana, w razie potrzeby, loka- 
lów i kiubów politycznych. Kate- 
goryczn.e zabronione jest rozpo- 
wszechnianie manifesiów politycz 


łu propagandowego. Drukarniom 
nie wolna drukować żadnych pu- 
blikacyj tego rodzaju. Próby omi- 


nych i wszelkiego innego kanion 


Jania tych zarządzeń drogą dzia- dzą na prefektów ! przełożonych 


łalności potajemnej lub konspira- 
cyjnej, będą karane przez sądy 
wojskowe. 

Król Karol II podpisał dekret, 
kturego mocą — aż do chwili do- 
konania relormy prawa admini- 
siracylnego — kompc:entje 


gmin. 

Preicktami są obecnie, Jak wla- 
Ч пс, dowódcy garnizonów; prze 
ożeni gnun natomiast  powolani 
będą w najbliższym czasie drogą 
dominacji: па wsiach z pośrńd 


rad | wojskowych rezerwy, w miastach 


powiatowych | gminnych przecho- | — z pasróg sędziów. 


Anglia nie uzna zaboru Abisynii 


Likwidacja koniliktu między Edenem i Chamberlainem 


W stolicy Anglil mówi się обес 
nie в dłuższej konferencji ротис- 
spraw zagranicznych 
Edenem i premierem Chamberla:- 
пет, która przyczyniła się da wy- 
równania różnic pogiądów na spo- 
sób w jaki prowadzone być au 
rokowania wlosko-angiciskie. 
rezultacie tych rozmów min. KE 
miał porzucić zamiar postawienia 
za pierwszy warunck w rozmo- 
««h_ angielsko-wloskich kwesti" 
ndwołania z Hiszpanii wojsk włna 
skich, otrzymał jednak przyrze. 
czenie od Chamberl1ina, że spra- 


|utrudalony przez stłoczOną krę. 


wa іа rozpatrywana będzie "cz 


dową. Pomiędzy samolotami, znaj 
dującyni się w pobilżu statku I 
przyległym polem lodowym uka- 
zały się szczeliny nape!nione w0. 
dą, wskutek czego poniechano zh | 
mierzonego lotu. Samolcty zosta. 
ły rozebrane I ponownie 221айо- 
wane na slatek „Tajmie”., Łamacz 
lodu powoli і stale posuwa Się «2 
przód. Ruch statku jest znacznie 


| KADRA окш ко 
wspólnej akcji m. сагын w Bar- | 
celonie i Salamance celem wpły- 
nięcia na strony walczące w Hi- 


nie ze sprawą ogólnego porozu- 
mienia angielskc-wloskicgo. Ма 
tomiast premier Ch=mberlain u- 
znał stanowisko Edena odnoszące 


JEren ZE buvisi Gl 
BARCELONIE DOMÓW PRZEZ 
BOMBY FASZYSTÓW. 


Na froncie środkowym na od- 
cinka Вгипе:е i Jara:ca na poiud- 
піому wschód od iryiu artyie- 
гіа rzędowa osirzeliwała we wio- | 
rek sianowiska faszystów oraz | 


tuzi, w 
zow veno аозэспоёё wojsX fzszystow 


szpanii. by złagodziły metody bom 
hardowania lotniczego. ! 


Na Innych frontach bez zmian. 


LO 


niaj: 
| wzajemne stosunki między chu 


się negatywnie do sprawy uznania 
podbaju Abisynii. 

Dziennik „Daily Express", ko- 
mentując rezultaty rozmowy twier 
dzi, że porozumienie między obu 
mężami stanu jest równoznaczne 
z zakończeniem zarysowującegu 
się rozłamu w partii konserwa- 
tywnej. 


Manewry w Alpach 


ГВАСМ.:.4Г ZIMOWYCH MANEWRÓW WOJSKOWYCH W АГ. 
РАСИ. NA ZDJĘCIU WYSOKOGÓRSKA ARTYLERIA W AKCJI 


tierowcy objęli władzę w Austrii 


таа przed Hitlerem 


td dla Austrii epilog rozmów w Barchtasgaden 


We wtorek pa północy og:cszo- 
na jednocześnie w Berlin e i Wied 
niu następujący komunikat urzę- 
dowy о rozmowach kanclerza 
Schuschnigga z kancierzem Hitte- 
„ które odby:y się w sobotę 
dnia 12 b. m. w Berchtesgaden. 

„Podrzaa rozmowy Капсі, Schusch- 
nigga z kanclerzem Hitlerem omówio 
па wszystkie zagadnenia dotyczące 
stosunków między Austrią i Kzeszą. 
Celem tej rozmowy byla usunięcie 
irudności przy wprowadzaniu w ży- 
cie ukladu z 11 Ipeca 1926 r. podczas 
ustaione jednomyślnie, iż 
Rzesza postanawiają trzy. 
zasad tej nmowy | uważać 
punkt wyjścia pokojowega 
10zweją stosunków między ohu pań- 
ami. W tym duchu Austria i 
Jiesmcy po rozmowach z dna 12 lu- 
lego portaniwiają niezwłocznie wpro 
wadzić w życe zarządzenia ларет- 


mać się 
ją jska 


siwami, jek Odpowiada ta histori 
ogólnym intere ога пагєбп niem Cc- 
kiego. Obaj mężów e Мапи są prze- 
+ wiczeni, że uchwalone przez mich 
aarzzdzeaa przyczyną się jednocześ 


tnig kolejową wiodącj Сэ ANŻA- faje do pczejuwego rowoju polcżen a 
“Огут to reonie zygnzli | w Europi 


Q агл gie] nad rarem nastąpiła 


* myśl życzenia Hilera rekon- 
siruhcja gabinetu austr.zckiego. Na 


Ponury dramat 


Rozegrzł sie w borath Tucholi ich 


Połażona w berach Tucholskich 
mała wioszczyna Średnia Низ, 
zm. Lipinki, pod Osiem, w pow. | 
&міесЫ т, byia widownią punu- | 


rega dramatu. Kiedy wszyscy | 
spali, nagle wybuchł pożar we 
wsi. Palt się dom Jana Ciesiel- 


skiego Z powodu braku pontocy 
pożar szybko strawił budynek 


w 
Leningradzie, gdzie powstaje 0!- 
bizymia forieca morska, Do robó! 
sprowadzono Il 
tysięcy skazańców poli.ycznych. 


mieszkalny i chlew ze 
a śpiący w Pole właściciel, prze- 
budziwszy się, gdy dach nad и.о- 
wą już р.опд:, shoczył do drewi, 
klore zastał załarasowane. Ra'u- 
jąc się, wyskoczył oknem z pio- 
miem. Pe pewnym Czasie z сае- 
go dubylku pozostał рор бї. Spa- 
lony сот zarueszkiwany był w 
poiuwie przez Jana Cies elskiego 
Graz 43-1. syna jego, Alojzego, 
który mieszkzł w drugiej połowie 
domu z żcuą i awoję:em dzieci, 
Żył on w niezyodzie z żoną i 2 
ojcem. Wskuiek ułcporozumień 
żona z dzućmi opusciła go przed 
3ma tygodn.sm i schronila się 
do swej 
Wielkim. 


rodziny w Komórsku 
czasie піеобеспаѕст 


№ 


rzadzenie swego mieszkania, 
siępnie napisał lisi pożegnalny. 
zaniósł go do sąsiaila Brzóski i 
przechawal ga w urwalniku, pa 


stodolą , 


spał ojciec, zatarasował wyjście z 
mieszkania szafami, pozamykżi z 
zewnątrz drzwi na cz i м2п.С- 
сі w swoim mieszkaniu ogień, w 
prze:óramu, że razem z dobyt- 
kiem spali się і ojciec. Następ- 
nie wyszedł z domu w kierunku 
Fisu (Gdy budynki stanęły w pio. 
mieniu, popelnił samobójstwo, 
wieszając sę na świerku. Ponu- 
ra zbrodnia wywołała zrozum ałe 
enie wśród mieszkańców вро 
ej wioski i okalicy. 


Terror 


w Palestynie 


W pobliżu Nabius został табу 
urzędnik policyjny araz jego brat 
Sprawcy zabójstwa zbiegli bez 
śladu. 

Pod Tulcarem Arabowie cstrze. 


Wskrzeszenie zmarłego 


Fo wskrzeszeniu pacjent żył 5 dni 


Zeany wios.i proj, Ch.assarini przy; kaza.a Skrzep w piucach. W roz. 
za pomocą mzsażu serca mowie z przeusławicielami prasy 
за sara, ktorego һегсе | prot. Chiassurini zaznaczy, że 
зипас;опомас ud 15 mi- | podohre zabi były stusowane 


Pagen: ту! po zabiegu jesz- | już miej-uiw„rutne z powodze- 
cze 5 dni, 2 tcjo przez uwa ат | niem. Wyjątkawym objawem w 
hyt komip.enie przyluńiny, wy'|cylowanym wypadku biio przy- 
mawiał wyrazy minis, .abowe. ceuliuw nerwu- 


czym wrócił до domu, w kiórym 


W krujówce bandytów 


Rewa w mainie Maruszeczki 
abrania, kilka zegarków męskich, 


wakiem w melmie Zującz w Za | wiele hrzylew, kilka par obuwia. 


all рпсар wojskowy. 


Zajata znaleziona tem cały skład 
rzeczy pachadzycych miewgiphw'e 
z.licanych krawzieżv. 34 tum więc 


Jek wiadomo — zrożny bandyta 
киер Maosecczko w czasie awe 
go pobytu w Katow.ezch ukrywać 
się wraz z za srzelonym  Kas.e- 


Ро pęciodulowym powrocie do 
życia slarzec zmaril | auiopsja wy- 


iężu prez ul. Lisa жт. © |ielizna męska i damska, kruwa 
W czasie rewizji w mieszkaain ty, ręczniki i t. p. 


czele nowego Rządu jako Капс. үзі. Najważniejszą tekę min. 
łerz stanął ponownie Schuschnigg. | spraw wewnętrznyci 1 wydzial hez 
Do gabinetu weszli jednak 4-ej hit |pieczeństwa Objął hitterowiec dr. 
lerowcy i jeden sympatyk hitlerow | von Ѕеуѕз Inquart, 

TEA Wedlug poglądów panujących 
A к w Wiedniu oddanie hitlerowcom 
wladzy i kontroli nad policją sta- 
nowi wiaściwie koniec nlezz:2ż- 
ne] Austrii. 


Na terenie 


zbrodni 
faszystowsiel 


W Bagroles del'Orne odbyła 
się маја lukalna w miejscu, gdzie 
we wrzcśniu ub. raku dukonano 
zabójstwa emigrantów włoskich 
braci Carlo i bella Козе. Prze- 
prowadzenie wizji umożliwi usla- 
lenie okolicznuści, wśród których 
popełnione zostało zabójstwo. Jak 
wiadomo oska żeni, w brzbie 9, 
należą do organizacji „CSAR”. 


|Hydroplan 
aajmął 


liydroplan wloski „Ala Litto. 
па“, kiory wyslariował w punte- 
działch w Kadyksie w kierunku 
Usti. dotychczas nie ргтуһу!. W. 
iutniczych koiach wioskich panu- 
je wielkie zaniepokojenie co do 
iosu hydroplanu. Przeważa zda- 
nie, że hydrupian zatonął podczas 
gwałtownej burzy, która szalała 
Gnegdaj na morzu Śródziemnym. 
Liczba pasażerow hydroplanu wy= 
nutila 14, 


cenzurze 


ujemnie na repertuarze teatrów і 
kin. „W cenzurze — pisze „Prawa 
da” — panuje tendencja, że lepiej 
jest zabronić wystawienia sziuki, 
т) pozwolić na nią, a najlepiej ро 
wstrzymać się od wyraźnej Че. 
cyzji. W rezuliacie takiej dzialal. 
naści, wiele sziuk leży w cenzu- 
rze calymi miesiącami. 


HITLER 


Czystka w. 


W urzędzie cenzury teairalnej 
w Moskwie ma być wkrótce prze- 
prowadzona „czysika”, albow'em 
trząd ten z jego dyrektorem Wa- 
silewskim na czele, został zaa'a- 
kowany przez „Prawdę“ za tu, 
ie pragnąc uniknąć zarzulu nie 
prawomyślności politycznej, prze. 
sadza w czujności, co odbija się 


Dziennik zatopionego okzetu 


wyłowiony przez polskiejo rydańa na Helu 


Wyłowiony przez rybaka Wai- 
tera Deringa z ilelu dziennik o 
krętowy zalopionego w roku 1935 
na wysokości Boru pod Jastarnią 
stalku „Floltkok* składa się z 
dwóch tomów Pierwszy tom jest 
doskonale zachowany. pomimo że 
dwa lata przeleżai na dnie morza, 
drugi nalomiast jest silnie uszko- 


dzony. Oba tomy jednak па 


mają się do udczylania. Rybak 
swój osobliwy połów, stanowiący 
unikat, złożył w urzędzie rybac 
kim w Helu kióry to urzyd dzien 
nik przekazał do Gdyni. Statek 
„Flottbok”, leży w odległości 12 
mil morskich ud lziarni morskiej 
w Borze w kierunku północno- 
wschadnim. 


Ostatnie dzspasza 1 wiad 


amości na czela nu neru 


Str, 


Krajowy Zjazd Delegatów | Wyniki wyborów do Kasy Bra nij 


Sekcji Koniuktorów Z.Z.K. 


Przy licznym udziale delegatów 
z całej Polski obraduwa! walny 
Zjazd Delegatów Sekcji Kundux- 
torów ZZK. 

Źjazd otworzył długoletni prze 
wodniczący Centralnej Sekcji Kan 
duktorów tow. Bato. Na jeg 
wniosek uczczuno przez jedn' 
minutową ciszę wszyslkich zmar 
3ch w ciągu kadencji czlunkow, 
oraz zmartych działaczy ruchu ro 
botniczego. Następnie dukonano 
wybore prezydium Zjazdu w ošu. 
back. tow. Skuwrońskiego z War 
sza «у, tow. Hebdy ze Lwowa, 
S.rdeka z Radumia. Na sekreta 

гу luw. Bucala (Krakow), tow. 
Pokurskiego z Сепиац ZZK. 

bardzo ubszerne sprawuźdanie, 
wydane drukiem, które przed 2а 
zdem otrzymali delegaci, ustnie 
uzupełniał tow. Bator. Mówca u- 
mowił wysiłki Prezydium Селі". 
Seksi Kundukiorów, zinierzające 
du poprawy bytu drużyn konduk- 
torskich, jak zniesienie pudatka 
od upusażenia „obliczanie stawek 
godzinowego według wnioskow 
Centr. Sekcji Konduktorów, przy 
wrócenie poborów z przed roku 
1934, przywrócenie dodalków to- 
dzinnych 1 mieszkaniowych, oraz 
polepszenie umundurowania i 
skrócenia Okresu jego noszenia, 
oraz włąściwego awansowania 
pracowników drużyn konduktor. 
skich, według zajmowanych sta 
nuwiśk. 

Następnie obszernie ошбу! 
sprawozdanie organizacyjne se- 
krelarz С.5.К. tow. Bucala, któ. 
ry zubrazowal kampanię wietową 
w kraju urządzoną przez Z.Z.K 
Mówca z zadowoleniem stwier 
dził ruch wśród pracowników dru 
żyn kondukiorskich i podkreśli, 
że okres apatii w szeregach dru- 
żyn konduktorskich miną% 

W dyskusji przemawiali tow. 
Filipek (Piotrków), Kowalewski 
(Kutna), Walcharz (Lwów), Krę 
cina (Płaszów), Gola (Kraków), 
Gotfrid (Przemyśl), Kwlatkowski 
(Warszawa). Wszyscy mówcy z 
uznaniem podnosili pracę ustępu- 
Јасеј ‘Centr. Sekcji, której wy”a- 
żona votum zaufania. Wszyscy 
mówcy żądali uchylenia nawowy. 
danej instrukcji dla drużyn kon 
duktorskich nr. ! oraz natych- 
miasiowego zniesienia specjalne- 
ga podatku od uposażeń. 

Po wyczerpującej dyskusji wy. 
brano nową Centralną Sekcję, 
która po ukonstytuowaniu przed 
stwla się następująca: Stanisław 
Bucała (kierownik poc. 11 kl. Kra 
ków) przewodniczący, Boleslaw 
Chmielewski (kierow. рос. Il kl 
Warszawa Wsch.) zastępca, Ru. 


dolf Czarski (kondukior 1 kl 
Warszawa) sekretarz. 
Członkowie: Adolf Walcha*z 


(kier. poc. H kl. Lwów), Jan Ma 
sny (kler. poc. II kl. Radom). 


Marek J fetow 


Dziesięć 


Jako zastępcy: Józef Gola (kle 
rownik poc. Kraków), Feliks Pien 
koś (hamulcowy, wąskoturówkij, 
Wincenty Mateuszek (konduktor 
Białystok). 

Następnie uchwalono następi. 
jące wnio: zmierzają. do ро 
prawy byiu tej kaiegorii pracow- 
ników, a mianowicie: 

Zjazd датада Się: 

przywrócenia 1 i % roku wysługi 
emerytalnej za rok służby w druży. 
nach ksnduktorskieh; godzinowegu, 
obliczanego od wyjazdu, względnie 
od udhioru pociągu na stacji macie- 
rzysiej, do pówrotn, względnie do 
oddania pociągu na Stacji macierzy- 
siej;  Ratychmiastowcga zniesienia 
podatku od uposażenia | przywróce- 
nia zredukowanych poborów п przed 
[mka 1934; respektowania A.mio go- 
dzinnego dnia pracy, zwłaszczą w 
dziale konduktorskim; rewizji Usta- 
|wodawaitwa в roku 1920, w Sprawie 
wvpółczynn ków pracy i zniesienia 
w»półczynnika ргасу 8/6 dia drużyn 
towarowych, obaługnjących poniżej 
10% zneslenia; Zjazd stwierdza p°- 
trzebę rozszerzenia awansów; Zjazd 
dnmaga się awanswana prac. dro- 
Зуп konduktarskich według Katy atar 
<Zeństwa; równomiertego traktowa- 
nia pracowników mniejsześci naro- 
dowych—traktowanla ich pod wzglę- 
‚дет praw na równi z prac, Polaka. 
mi; zaszeregowania drużyn kondak. 
tersklch według wniosków Central- 
nej Sekcji Kond. ZZK. a przede 
wszystkim awansowania kler. росія 
igów do [X-ej grupy аро "епі: 
przem'an0nana czasowych na ча. 
tych, a stalych, posiadających egza- 
min ścisły — na etatowych: ома. 
lecznega unormowania odbioru i zda 
nle pór. według wniosków С, S, К; 


umundurowania dla pracowników dru 
żyn konduktarsk'ch Oraz  Skrócenia 
czasu noszenia umundurowania; mie 
sienia Opłat administracyjnych 2a 
umandurawańe; przydziału mando- 
r= j Sbuwia in=rntarzowego Фа pra 
cOwników czasowa zajętych w dru- 
żynach k?ndukterskich: natychmia. 
«омео zniesienia selekcji drużyn 
konä. i turnusów Służhowych; stał'j 
kontroli pokojów nociegowych, а to ее 
lem uparządkowania stosunków ка- 
nitarnych, oraz wprowadzenia natry 
sków i możności korzystania z ką- 
mleli: uregulowania <hstugi tak przy 
nnclagich tawartwych, jakoted 1 рл. 
inżertkich. wedłng wniesków Cen. 
тате] Sekcjł: wliczenin okrem szko. 
lenia do czynnej ałużhy; obl'czenia 
godzinowego na wąskich torach ana 
logieznie, jak na normalnych forach: 
naprawy hrankardów | budek hamul 
cowych przed porą zimową; podania 
do wiadomości przenwn'kom skreśleń 
zarobków, które niejednokrotnie яа 
niesłuszne; ©dwożenia  parownzem 
drużyn na *"łużbę i ze służby, przy 
odległości 1 km. da pracy; Zjazd 
zwraca slę do wszystk'ch kondukła- 
rów, by skupili się w Fzeregach 
ZZK.; Zjazd wyraża oreanom ZZK. 
i Centralnej Sekcji Копа. votum nf- 
ności za pracę пай urzeczywiatnie. 
mem postulatów pracown'ków kole- 
owych. 


Nadto uchwalono odpowiednią 
tezolucję. Odspiewan'em „Czer. 
monero Sztendoru* i nkrzvkiem 
Niech żyje ZZK.“ zamknął prze- 
wadniczący tow. Skowroński ма" 
ny Zjazd Delegatów Sekcji kon 
duktarskiej, wzywałac wszystki} 
*owarzyszów do us'inej pracy na:l 


powiększeniem szeregów ZZK. 


Wiadomości 


ZBRODNICZY SYN. 


We уві Koszyce w pow. mie 
chowskim w czasie kłóni Józef 
Sykut zadał cioa ziekierą w gla- 
wę maose, 
pęknięcie стаю кі i wypływ móz- 
gu. Następnie Sykut rzucił się na 
swego ojca, zadając mu lżejsze 
гапу. Nieszczęśliwego starca o- 
hranili sąsiedzi, zbrodniarza a* 
tesztowano. 


ZAMORDOWAŁ OJCA 
W SPORZE О ŁAWKĘ. 


We wsi Chułopecze w paw. ho- 
ruchowskim 301. Teodor Les- 
ceuk, pokłócony ze swym ojcem 
10-1. Wasylem, w czasie sporu о 
lawkę, którą chcial wynieść z do- 
mu, spotkał się ze sprzeciwem 
ojca. 

Lerzcznk kilkoma nderzeniami 


dolarów 


z rmyjskiega grzałażyła 
Halina Piiichowska 


„Karmelek“ leżał na ławce чы, о 
dowej. Gdy się cień przesunąl na 
lewo i udblask słonca padl na 
„opakowanie ', wówczas Się „ка. 
melek" wyprostuwal, usiadł, ru- 
zejrza! się lękliwie dokoła, popra- 
wil wyg.ęte гор: swego opakuwa- 
nia « uszył w drogę. 

Po kilku m.nutach, przesadziw 
szy płot zzmkniętego parku, га 
czął kroczyć po jednej z ludnych 
ulic Nawiga Jorku. 

— Jedzcie jak najwięcej kat. 
mellówi — rzucało ве w оошу 
ludziom, idącym na przeciw „kai. 
шека“. 

„Karme'*k", doszedłczy do knń 
ca ulicy, -ojechał windą ua Зі.е 
рен. tr? „ża chmur. 

— Oto pańska tygodniówka, = 
us, zm „kasmelek . — Ud jutta 
Dżrku, jest pan wolny. 

Dżek zdją? z siebie Багипе зра 
kowan,e. Zjeżuzając windą na dół, 
poczuł gurycz. Skuńczyly się 5л: 
Шапе dni półtoradolarowych zu 

hi Е 

Wychodząc z gmachu spoj:"s* 
7 ż icm — ро raz ostatni — .а 
szyld stowarzyszenia lekarzy-den- 
tystów, które to stowarzysz.tie 
żywiła go w ciągu całego nenial 
miesiąca. 


a Ulica wyglądała јак  szpalty 
gazety populuduiowej — zewsząd 
osaczafa czleka reklama. 

Na każdym rogu Dżek spotyka” 
„samiwichmana”. Sandwicz '.b 
tartinka wygląda tak: na gorze 
chleb, na spudzie chleb, a w sruu- 
ku kielbasa — z przodu plaka: 
z tylu plakat, a w środku „20 
wiek; sierczą tylko buty, a oczy 
patrzą na świat poprzez dziusk* 
plakatu. 

Na placach było „sandwichma- 
nów" znacznie więcej, niż па uli. 
cach. 


Czterdziestu „sandwichmanów' 
szło gęsiego jeden za drugim. 


powodując u niej; 


z całej 
Poisxi 


|siekierą zahl ojca na miejscn. 
Następnie ојсоЬбјса usiłował po- 
pełnić samobójstwo przez журі 
cie esencji octowej W sianie сі 
kim przewieziona go do тр 
więziennego w Łucku. 


POŻAR W FABRYCE 
W PRZEDBORZU. 


W fabryce noży i nożyczek Cze- 
sława Brzechnwskiego w Przedho- 
rzu, woj. kieleckie, wybuchł po- 
żer, który struwił magazyn z go- 
łowymi fabrykatami. Straty wy- 
пока około 60.000 zł. Przyczyna 
pożaru nie ustalona. 


TRUP NA ZARAWIE. 


W czasie zabawy w 
lu pod N. Sązem, uczestnik za: 
bawy Wojciech Когаз zabił ude 
rzeniem noża Józefa Soronia. 


miasta — etwlerano właśnie ban. 
ki i biura. 
a 

Pod oknami hotełu rzępolił na 
skrzypcach niewidomy grajek w 
niebieskich okularach. Nikt go 
w pośpiechu nie dostrzegał. Lu. 
dzie przebiegali obok niego. W 
czarnym %apeluszu żebraka nie 
było ani jednej monety. 

W hotelu rozwarło się okna 
frontowe. Wielki śpiewak przysłu- 
chiwał się grze grajka-żebraka. 

Żebrak się zmęczył. Skrzypet * 
smyczek położył przed sobą na 
pustym kapeluszu. 

Wówczas w olwartym na оёс.е2 
oknie zaczą? spiewać aktor o sła 
wie światowej. 

Dwaj urzędnicy - przechodni: 
stanęli w pół drogi. 

— Milazc! — rzekł jeden z nich. 

— Milazo! 

— Milazo! 

— Milaza śpiewa! 

Żebrak przycupnął tuż obok 


Każdy miał na plecach jedną tyi- 
ko literę. Litery oznajmiały o przy 


Jeździe znakomitego śpiewaka Mi. 
lazo. 


Г aż do samego domu prześla. 
dowalo Użeka nazwisko Miłazo 
Na dachach, na chmurach, na 
chodnikach... 

Milazo przyjecha* rannym pn. 
ciągiem. Zamieszkał w najlepszym 
holelu. Zajął apariament pariero- 
wy, złożony z dziesięciu pokojów. 


swcgo kapelusza 1 skrzypce po 
łoży! na głowie. Czyni tak żoł 
nerz z bronią przy przechodzeniu 
rzeki w bród. Ulicę zalewa zwolna 
tlum ludzi. żebraka zagamia 
już fala. Wstaje i, trzymając 
skrzypce wysoko nad g!'ową. stoi 
pod murem z wzniesionymi da зн: 
ry rękoma — jak człowiek słaby. 
korzący się przed silnym. 
Albowiem śpiewa Milazo. 
РоПс[апсї usi'ują  powstrzy. 


Pod drzwiami toczyła się wartknjmać opór ити, lecz jest to bez- 
fala ludzka. Та urzędnicy szu | skuteczne. Ludzie wspinają się na 


spiesznie do handlowej dzielnicy 


slupy, wdrapują się na dachy, 


Zaglabia Па 


brawsk.ego) 


Kleska razbijackich związków 


Podajemy  n.eolicjalne wynik: 
wyborów do Zarządów Obwodo- 
wych Kasy Bratniej Z. D. przepro] 


Оре. Głos 
„Czeladź 1488 
Kop. „Renard“ 2063 1504 
Кор. „lowiss" t „Mars” 1708 1419 
Kop. „Saturn” 1379 1817 
Kop. „Flora“ 1012 856 
Kop. „Paryż“ 2030 1738 
Kop. „Grodaiee" задї 1128 
Kop. „Kazimierz 
1 Јакша" 2514 208 
Kop. „Wiktar” 1163 1049 
Kop „Modrzejów” 1890 1131 
Kop. „Niwka” 1202 


Ogólem uprawnionych do gla- 
sowania było 17390 robotników. 
Głowwało 15096, ważnych — 
14.959: z tegu padlo: 

Na С. Z. б. — 13.462 głosów: 
Na Z. Z. Z. — 889 głosów 

Na 
sów; 


Na Z. 2. Р. — 225 głosów. 


Szanowny "arie kedaktorze! 


Proszę o zamieszczenie na da- 
mach Jego poczyriega p'sma na- 
stępującego mego ośwladczenia: 

W miejsce jakiejkolwiek odpo. 
wiedzi na ostatnie wzmianki „Ilu- 
strowanego Kuriera Codziennego”, 
dotyczące mej osoby, podałę do 
publicznej wiadomości w dostow- 
nym brzmieniu jedna z mych pism, 
w którym na drodze urzędowej 
domagalem się sądowego załatwie 
mia sprawy wystąpień „| К. С." 

Kraków dnia 28 listopada 1836 
Do Pana Wojewody Krakowskiego 
w Krakowie 

Pismem x dnia 22 czerwca 1836 
r. nr. 770.6 rwrócilem się do Pana 
Wajawody z prośbą o pociągnięcie 
redakcji Ilustrowanego Kur'era Со 
dziennego do odpowiedzalności kar. 
nej 

Powołane wyżej pimo wysthso- 
wnelm do Pana Wojewody na pod- 
stawie uprzedn ago, telefonicznego 
mzgodnienia + Wicewojewodą p Р. 
Małaszyńskim, który zepewnł mn'e 
© wszczęciu sprawy 1 urzędu, oraz 
© potrzebie mojego oświadczenia 
formalnego odnośnie  nieprzwdz. 
wości głoszonych w I. К. С. олйаг- 
Żeń. 

Następnia w m'esigcu sierpniu b. 
r. Pan Wojewoda ћу? łaskaw zape- 
«nić mnie, że sprawa jest wszczę. 
ta i odbędzie się, . 

Raz jeszcze ят całym nael- 
skiem podkreślam, że апі ieden 
sarzut, ani jedno podejrzenie czy | 
Insynuseja, rzucona czy to w „l 


LLL ŁLŁELGLŁLŁŁ->>2>LL — 
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włażą sobie na karki. 

Milazo śpiewa. 

Żebrak sioj z wzniesionymi da 
góry skrzypcami. Na ulicy kow 
hotelu nasiąpiło zahamowanie ru 
chu pieszych і samochodow. 

Milazo śpiewa. Przeciągnął po 
mistrzowsku ostatnią nutę, sko4 
czył i rzuci w tłum swój kapv- 
lusz. 

Trzymając kapelusz nad u 
mem, podawali go sobie puprzez 
głowy z rąk do rąk. Kapelusz sta- 
wal się coraz cięższy 1 coraz геп- 
niejszy — cenniejszy, niż wielo 
dolarowe banknoty. 

Żebrak stal z wznieslonymi do 
góry skrzypcami. 

Kapelusz, zatoczywszy  kołn, 
wrócił do oklen hotelowych. Naj 
wyższy z widzów — najwyższy 
bo się wdrapał na ramiona sweg 
kolegi, pedał signorowl Маго 
wype”nlony dolarami kapelusz. 

Milazo złożył ukłon  glęhoxl 
przed publicznożcią і przechyliw- 
szy się przez parapet wręczy? ka. 
pelusz niewidr memu gra|jkawl. 

Tłum zaczął się rozpraszać. Za- 
huczały trujące sobie drogę auti. 
Zatrzasnęło się -duże frontowe 
okna һо!с. мє, 

Żebrak liczy! pieniądze, ocenią 
jąc najwidoczniej wariość ich <a 
pomocą dotyku. 

Spod cicmnych niebieskich oku. 
larów kapaly raz po raz łzy. Nie 
widamy popłakiwał. Верогіегг г 
fotografowali go, a inni reporterzy 
chwytali na klisze momeni fota 
grafowania grajka przez kolegów 


Polską Pracę — 283 gło-|cją górników. 


wadzonych w dniu 14 bm. na ko- 
palniach zagiębiowskich. 


C.Z.G 7.27. Pal. 77Р. Man? 
Prac 
agłomwono tylko ilstę С. Z. Сб. Я 
1145 276 2 CZG-4r. 5 
ZZŻ.-1 m. 
1804 — 15 — 5 
1200 — 86 — s 
тт 128  — — 3 
150 зз — 130 5 
1048 49 ЕЧ 95 R 
1826 273 — — 5 
842 167 — — 3 
101 т — = з 
zyłoszona tylko lista C. Z. G. a 


Z 41 mandatów na wyżej wy- 
mienionej kopalni С, 7, G. zda. 
był 40 mandatów, a Z. Z, Z. — 
1 mandat, 

Widzimy więc, Związek 
Klasawy jest jedyna  reprczen'a- 
Organizacje nie 
klasowe, zniknęly 2 powierzchni 
ziemi. 


że 


List do Redakcji 


K. C“, czy tż w szerzOnych plot- 

kech, kuranjgcych ро kątach, пі 

zaw era w Sobie najmniejszej ©d- 
rakiny prawdy. 

Jedynym i wylącznym powodem 
naganki na mnie był | jest fakt. że 
zbyt twardo hrońiłem grosza pub. 
licznega przed marnowariem, zań 
na lereme roboiniezym  hroniletm 
się prz ` atuarzaniem syfu: 
których jedynym wyłścem 
ме strze'anie do Weda, 

Fr St. Czarnecki. 

Po dzień dzisiejszy proces nie 
odbył się — mimo, iż oficjalna 
P. A. T. oglosiła przeszło półtora 
roku temu, iż prokuratura z urzę- 
du proces przeprowadzi. 

Dziękuję uprzejmie za łaskawe 
umieszczenia powyższego | pozo- 
staję z wyrazami poważania 

FR. ST. CZARNECKI. 
“ 

Wyłaśniamy od siebie, że р. F. 
S. Czranecki, jaka inspektor pracy 
w Krakowie, hvi zta*owany bar- 
dzo Ostro przez „I. К, С.“ Ataki 
te wzmocn фу się na Skutek zeznań 
п. Czarneckiego przed Sądem w 
toku procesu p. Doboszyńskiepu 
Р. Czarnecki zawrzeczvl tezie os 
xarżonego, jakoby klasa robotni. 
сгв Krakowa byla „skoriunizowa- 
na". 

Niektóre ustępy іы р. Czar- 
neckiego uległy konfiskacie. Ustę- 
pów tych, oczywiście. nie podale- 
my. 


m 


Са? tę scenę nakręcał opera 
tor filmowy, ktory wdrapał się na 
dach kiosku 2 gazet:mi. 

Żebrak liczył pieniądze. 

Operator zeskuczył z dachu 
dołunywa? zdjęć z bliska: 

Twarz niewidomego grajka. 

Coraz bliżej, 

Ręce, liczące pieniądze. 

Jeszcze bliżej: 

Nieb.eskie okulary. 

Ca.kiem bliska: 

Studolarowy banknot... 

A z bocznych ulic wybiegali już 
gazeciarze, wymujający się зуга 
jemnie, podstawiający sobie nagi 
jak zawodnicy, uganiający się zu 
pilką footbalawą. 

„20 tysięcy dularów dla niew] 
domego 4 ajka!“ 

„Przygoda Milazal" 

„Żebrak, który siał się baga 
czemi* 


i 


Gazeciarze wyprzedzili су! 
stów i samochody. 

Zagłuszali zgiełkliwy rozgwai 
ulicy. 


„Aktor — dobroczyńca!" 

„Milzzo i &еріес1" 

Żebrak wciąż liczy? pieniądze, , 

Gazeciarze wybiegli na ulig że 
świeżą gazetą — poludniuwą. 

Pod frontowym oknem hoteln. 
мут, tem, gdzie niedawno lam 
wał nieprzeliczony Ишт ludzai, 
łeżały tylko szczątki smyczka. 

Gazeciarze wyb:egali jes © 
sześciokrotnie z nowymi мед2 
wydaniami gazet: 

„Wydanie eczornel" „Мута 
nie wieczcinel* 


staje | 


| gnora 


Kącik radiowy 


DZIŚ 17. lutego, CZWARTEK. 

19.00 „Anakonda S, А." — słuchow. 
Ferdynunda Goetla. 

19.40 „Falestrunt* operetka Milicz 


kera 
21.45 Szkic lteracki, 
22.00 Koncert kumtrslny, 


920.000 АПОМЕМТ POLS, RADIA. 


Liba abonentów Polakiega Ra- 
dia wzrasta szybko; eadzeń przyhy- 
wa przerietnie około 2.000) nowych 
słuchaczy 

W koncu ub r liczba zarejestro- 
wanych radjosłuchaczy przekruczyla 
810049! Abonent. którego ggluazenie 
m ogólnej numeracji porządkowej 
wypadło na numer 800000-гу — 
otrzymal w upominku złoty zegarek. 
Jego dwaj nabliżaj sąsiedzi — rów- 
neż miłe i cene upominki, W naj- 
bliższych dniach > pośród zgłasta- 
jących się obecnie akoneniów radio- 
wych, wyjdą nom „jub laci“; abu- 
nent 899.999, abonent 900.000 


900.001. 
Zgodnie z przyjętym pięknym 
zwyczajem, tym raem abon"n* 


900000 otrzyma złoty zegarek naj- 
lepszej marki, a jego dwaj „sąsie- 
|dzi* — inne cenne upominki. 
Zatym, зріазғајвсу się obeenie do 
urzędów pocztowych now radiostu- 
checza a największe szanse. 


i Ratio warszawskie 


CZWARTEK, 17 lutego. 
WARSZAWA | 6.15 Pieśń. 6.20, 
Gimnaxyka. 6.40 Muzyka z plyt. 
7. Darmnik par. 7.15 Muzyka z płyt. 
8. Audycja dla szkól. 11.15 Tańec 
różnych narodów — poranek dla 
mludzicży, 1140 Debussy z plyt. 12. 
Hejnał 12.03 Andycja połud. 1530 
Wiad. gospod. 15.45 „Wędtówki mo- 
zyczne”. 16.15 Recital wiolonczelową 
Tadeura Lifans. Akopm. prof. Ur- 
stein. 1650 Pog. akt. 17, О ksiażce 
| Janiny Orynżyny р. t. „Przemysł lu 
dowy w Polsce" 17.15 ч 
wolsk 17.60 Poradnik i Wiad ą 
18.10 Skrzynka ozńlna 1825 Pro- 
sram 1826 Andycia dla тойт. 
wiełskiej, 19. „Anakonda S. А." 
sluchowieko F Goetla, 1 „Pale- 
strani” — opereta w 3 aktach Mil- 
| ldckera. W przerwie Dziennik | pog. 
| 21.46 „Wierzyński в młode pokale- 
nie poetyckie” — szkle literacki. 22. 
Konczrt kameralny. 22.50 Dziennik, 
WARSZAWA ЇЇ: 15, Koncert гов 
rywkowy z płyt 14. Parę inlorma- 
су]. 14.05 Program. 1410 Płyty. 
15.10 Jak spędzić święto? 15.20 Wia 
dom. sportowe. 15.25 Zespół Р. Ry- 
nasa. 18. Muzyka lekka » płyt. 
19.05 Solińci: Flora Czarnecka — 
fortepian. Zofia Zeyland- Kapuśchi- 
zka — śplew, prof. Urstein—akomp. 
19.55 Życia kulturalne stolicy. 22. 
„Biblioteka Krasińskich" — рокай. 
22.15 Muzyka taneczna z płyt. 
KRÓTKOFALÓWKA: 24. Отеп. 
nik 1 род, Czwórka radiowa, Poce- 
ta z za осеапп. Kapela Ludowe, 


Szajka oszustów grasuje 
w pow. Wieluńskim 


Okol.ce pogranicza niemieckie- 
go w рам, wieluń: są omat 
nia terenem wysiępów różnych 
oszusiiw, którzy „werbują* ber 
robotnych do robót rolnych w 
Niemczech i innych krajach, 
Wyłudzali oni od naiwnych kwo- 
ту 40—60 +}. na kasety paszpor 
tów i więcej nie zjawiali się. Na 
ierenie jednej tylko wsi Chrząet- 
ków dwaj osraści poszkodowali 
20 osób. 


„Wszystkie bilety па wysięp 
Milazo sprzedane!" 

„Kompiety na koncertach Mila- 
zo!” 

„Niebywałe powodzenie aktori- 
dobroczyńcy!" 

„Jeszcze trzy koncerty słyn "т 
z dobroci Маго!“ 

Naprzeciw hutelu, w sali 5,02 
wej, sekretarz zamknął okna. 
Okrzyki gazeciarzy przeszkadzały 
mu przy czytaniu wyroku: 

„Dżek, bezrobutny „sandw ch- 
man* dopuścił się obrazy w: 
kiego aktora 1 dobroczyńcy, р?- 
uleważ zażąda? ad niego stud v4- 
rowego banknotu mimo iż wyżej 
wymieniony Dżek otrzymał już 
10 dolarów. 

зек twierdzi, że impresaria 
signora Milazo wynajął go, dal 
mu okulary i skrzypce, niezbęd ie 
do zainscenizowania sceny дорго 
czynności, przy czym przyrzekł za 
pracę 10 dolarów. 

Dżek nie zaprzecza, Iż umówin- 
ne dziesięć dolarów otrzymaj á^- 
maga się jednak, aby mu z zebk:a* 
nych 20.000 dolarów pozostawić 
jeszcze Jeden studolarowy baak 
not, 

Dżek nie mógł podać świadtća, 
ani leż przedstawić umuwy pisem. 
nej 2 impresarieim, woher сел 
szd uznaje żądanie jegu za we. 
uzasadnione i skazuje wyż wyme 
nionego Dżcka, — bezrobotiegu 


i „sandwichmana" za obrazę wiel. 


Ikiego altora i dobroczyńcy — si- 
Milaza na grzywnę 
lw kwocie 10 dolarów* 
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KRONIKA KRAKOWSKA 
B. dyrektor Banku 


lutego laali Domu Górników przy AL. 
1938 r. o айт. 9% przed poł. w | Krasińskiego 16, odbędzie 


Dereczne Walne Zebranie członków Partii 


‚о porząćkiem dziennym: 


Komisji Rewizyjne: Sądu Par 


1) Orfezytanie pretokiłu z o |tyjnego. 


4 zo У апера Zebrania. 

2) Wybór Ko Matka. 

3) Sprawozdania: а) organize- 
m jne, b) kasowe, c) klubu rad 
meh PPE., д) „Neprzodu“, 

41 Wniosek Кашїзйї rewizyjnej 
o udcielenie absolutorium. 

51 Dyskuja. 

6) Wybory О. К. R. Р. Р. S.. 


1) Walne wnioski. 
Wuięp na Walne Zebranie ma 
ją tylko członkowie Р. Р. S. z 
Krakowa z: kazaniem legii} ma- 
eji parlyjnej, але zalegający z ро 
datkiem partyjn, m. 
Okręgony Komitet Rabot- 
nicy P. Р. 5. im. 1. Da 
szynskiego 
Kraków — miasto. 


Тег me sk: аға T.U.R. 


Pelna humoru, О wspaniałych dekoracjach, 


ciesząca się dużym 


ptwtzeniem komedia Pawla Barabas'a p. L 


„Męeżczyznom Iepie;" 


odtzrana będzie dla TUR w niedzielę dnia 27 luiega о godz. 9-е] 


wieczorem. 


Bilety sprzedaje Administracja „Naprzedu”, ul. św. Tomasza іза 
1 ofic, I Bibhoieka TUR, ul. Siawkowska 12 I p. 


Ceny od 60 gr. do 21. 2.50. 


Walne zgromadzenie Kół Z.Z.%. 


Szczaxowa 
Dnia 11 lutego b. r. odhyjo się 


Szczakowej Walne doroczne 
zzromadzenie członków Koła Miej 
stuwego ZZK. Przewodniczył ze- 
braniu tow. Brożek. Sprawozda 
me z działalności koła złażył tw. 
Ku'ężarczyk, Po dyskusji пай spra 
wuzdaniem Zarządu i ро wniaskn 
Komisji Rewizyjnej o udzielenie 
shsolutorium ustępującemu Ze 
rządowi, zabrał głos tow. Bator, 
członek W. K. ZZK., który, na- 
wiązując do sprawozdania ustę- 
pujęcego Zarządu, maświellił o- 
hecuą aytuację materialną praco- 
wników kolejowych, poruszając 
jednacześnie ogólne zagadn:enia 
uzisiejszej rzeczywistości w Pob 
"+. 


w 


Przemówienie swoje zakończył 
wezwaniem zelranych do dalszej 
ofiarnej pracy nad rozwojsm 
ZZK. i stworzeniem siły arganiza- 
cyjnej, która będzie gwarancją, 
że aluszne postulaty ekonomiczne 
kolejarz w korru znajdą uzna- 
nie władz kolejowych. 

Pu uchwale absolutorinm ustę- 
puigeemu Zarządow 
Zurtad Rota z mal 
w рорг”ейпїт składzie. Ze spre- 
wizegnia wynika, że Koło Szcza* 
Коча w raku 1937 zdobylo powa- 


ia 'lość ruwych członków, ca 


wyhrana 


Referent w dłuższym przemowie 
niu scharakteryzował obecną ey- 
łuację materiałną kolejarzy, szcze 
gulnie w świetle „planu Гапка: 
wego PKP. па 1933 r.“ i w świetle 
bulżelu, przedłożonego przez 
Rząd do uchwalenia Sejm 

Referent twierdzi, że na pod- 
slawie dotychczasowej dy-kusji w 
Sejmie, kolejarze z trwogą mu- 
szą patrzeć w przyszłość, jeżeli 
chodzi o ich pałużenie materizl- 
ne. Doceniając potrzeby państwa 
we, kolejarze stwierdzają, że вїс- 
ry miarodajne nie doceniają gro- 
zy połofenia materialnego ezero- 
kich rzesz kolejarskich, szczegół 
niej średnich i niższych grup u- 
posażenia. Problem uposażenia 
kolejarzy i zagwarantowania mi 
nimum płacy w najniższej grupie 
uposażenia jest kwc:tią niecierpią- 
cą zwłoki; jest konieczności pań- 
stwową na równi z innymi potrze: 
hami Państwa. 

Referat delegata Centrali został 
nagrodzony ok!askami. 


Ро rdzieleniu abeelutorium u- 
stępującemu Zarządowi, wybrano 
Zerząd Koła Miejsrcwego na 1938 
ruk. Кајо Rzuszów jest starą pla- 
rówką ruchu slzsnwego kolejarzy. 
Ze sprawozdania wyn'ka, że Koła 
utrzymało stan posiedania сол 
ków. Теп slan nie maże nas za 
lowolić. Na terenie miejscowym 


świzdery о żywotności tej pla | jem jeszcze dużo do zrobien 

“wki. Nowo wybrany Zarząd musi zaka- 
aać rękawy, sly skupić wszyte 

Pzzszów ТАНА ГАМЕ 


Dnia 13 lutego b. r. odbyło się 

Rzeszowie doroczne Walne 
Zgremadzenie członków Koła 
ejsrowegu ZZK. Ра sprawozda- 
nu usiępującego Zarządu Kola 
i po dyskusji nad sprawozdaniem 
wygłosił obszerny | Чета? członek 
WW. ZZK. tow. Bator. 


w 


szeregach пчағеј Оз запітасјі. 

Centrala przystępuje w b. r. до 
hudawy damn ZZK. w Rzeszawie. 
Kceledzy miejscowi muszą wytężyć 
wszystkie siły, by dom ten sku: 
pił wszystkich kalejarzy z Rze- 
szow? i sąsiednich stacji. 


Uwaga Kryn са! 
W niedzielę, 20 lutego b. r. оройг. 3.30 po poludniu. odbędzie 


„ SIę 


ODCZYT ZBIOROWY 


na temat: 


1) POLSKA WSPÓŁCZESNA, 


2) Przebniowa ustro- 


ju Keterują tow. tow : |. Niemicci Н. Pelowu:c z Nowego sącza i 


том. dr. Szumski z Krakowa, 


W czerwcu 1937 r. lotem biy- 
Skawicy rozeszła się pa Stryju 
wiadomość o ucieczce b. dyrek:0- 
ra banku i ławnika miejskiego Da 
wida Seidemina, z pozosiawie- 
niem d'ugów, idących w dziesiątki 
tysięcy zł. Wskuiek doniesienia 
jednego z poszkodowanych Sąd 


Z mi 


Z TOW. ARTYSTÓW POLSKICH 
| „SZTUKA”. 
Na Walnym Zebraniu Tow. Ar- 


tystów Polski „Sztuka“ z dnia 12 
b. m. został wybrany nosy Wydział 
w następującym składzie: Prezes 
prof. Stefan Filipkiewicz, wieepre- 
zos Alfons Karpińsk* skarbnik prof. 
Kazimierz Sichulki, sekretarz Pa- 
wa Dadlez, zastępca sekr. Zdzisław 
Przebindowski. 


POCIĄG POPULARNY DO RABKI 
Liga Ров "rania Turystyki=-De. 
legztura w Krakowie — organizuje 
20 от (niedziela) wycirczkę nar- 
ciarską pociągiem popularnym т 
Krakowa do Rabki Zdroju pod ha- 
slem „Narciarza na Lubień i Stare 
Wierchy“. Odjazd z Krakowa godz. 
6 przyłazd do Rzbki - Zdraju гой». 
9.28, саў: 24 z ubki-Zdroiu р. 1840 | 
przyjazd do Krakowa godz. 2203 
| Omłata za przejazd w obie strony 
122 5. 


Życe rosotn cze 


Centr. Związek Przem. Budowla- 
t:2g0, Drzewnego , Ceram:cznefza 
11 okr. Zawodów w Polsce, OJ- 
| dział 1 Murarze w Krakowie 
odbędzie Walne Zebranie w dn. 
24.11 1938 r) о godz. 15-еј (3 ро 
pot.) w зап Damu Górników, Al. 
Krasińskiego 16, z następuj;cym 
porządkiem dziennym: 

1) Zagajenie; 2) Wybór prze- 
wodniczącego Walnego Zgroma- 
dzenia; 3) Sprawozdania Zarządu: 
a) sekretariatu, b) kasowe, c) Кс 
misji Rew.; 4) Dyskusja; 5) Wnio 
sek o udzielenie absolutorium u- 
stępującemu Zarządowi; 6) Wy- 
bór nowego Zarządu, Kom. Rew. i 
Sądu Poiutawnego: 7) Wnioski. 

Na Walze Zebranie mają pra-i 
wo ws'ępu czionkowie, lżórzy n*e 
u:racili praw cz'on:owskich. W 
wypsdku nienrzybyca wymagane: 
sia'użowo iłości czionków:, następ 
ne Walne Zebranie odbzdzie się a 
aodzinę później bez wzgędu ua 
ilość cztonków. 


Historie dnia 
ZA WZNOSZENIE GKRZYKÓW 
NA CZEŚĆ DOBOSZYKSKIE! 

Ustntnio zatrzymani zostali dwaj 
studer:ci narodowcy pod  zarzbicm 
wznoszenią okrzyków: „Niech żyje 
Doboszyński”. 

NIESZCZĘŚLIWE 

POŚLIZGNIĘCIE SIĘ, 
ezwano pogotowie rat. do Stani- 
sławy Motulowej. która idac ul. Li- 
manowskiego, poślizgnęła się i upa- 
Фа na chodmk, dosnajęe zwichn 
cia lewej nogi Lekarz przewiózł 
Matolową do szpitala Ubezpieczuin! 
Spatecznej. 


Skazanie defraudania 


W Sądzie Okręgowym zakoń- 
czył się proces Józefa Warowitza, 
urzędnika fabryki „Kahele“ w Pia 
szowie, oskarżonego о defrauda- 
cię 15.600 ziotych, dokonywaną зу 
stematycznie w ciqgu ostatnich 3 


l 


Baczność Nowy Sącz! 


W niedzielę, dn. 20 lutego b. ro godz 1015 przed poł, w sali 
Doma Robotniczego w Nowylit Sączu odbędzie się 


WIEC LUDOWY 


perządk'em dziennym: 
1) Zagajenie. 


2) Sytvacja poltyczna | gospo 
асга, 
3) Puiożenie klasy robotniczej 


Referuje tow, dr. R. Szumski z 
Krakowa i tow. tow miejscowi. 
Towarzysz?! Siawcle się licz- 
nie! 
Pewiatowy Komitet PPS. 
w Nowym Sączu. 


kruakiur udpuwieuzaluy: LUUWIK WiINITLKUN. 


lat, przy pomocy rozmailych ma- 
chinacyj księgowych. 

Sedzia dr. Konopka skazał Wa- 
rowitza na 4 lata bezwzg'ędnego 
więzi! , zmniejszając mu, na 
mocy nnesfii, karę do po'owy. 


Dyżury lekarzy 


Dnia 1? lutcgo— noe. 

Stera Natan — Starowiślna 21 
tel. 178 25. 

Walewski S. — Biskupia 16 
155-50. 

Speslinzowa R. — JIózefilów 10, 
tel 2703. 

Obərlarder N. — AL 29 Listopa- 
ал 81, tel, 133-82. 


tel. 


wdrożył śledztwo 1 rozpisał 
gończe. 

Јак się dowiadujemy, Seideman 
został przytrzymany w Krakowie, 
м mieszkaniu niejakiego Dichtera 
gdzie się miał ukrywać. Z Krako- 
wa ma być dostawiony do Stryja 
do dyspozycji sędziego śledczego. 


listy 


asta 


WYCIECZKA DO KATOWIC, 
Liga Popierunia Turystyki — De- 
kgaiura w Krakowie — organizuje 


20 bm, (niodzieła) wycieczkę pocią- 


girn роршагпут z Krakoaa do ka 
torie za zł 2.90 w obie strony. Ud- 
Jazd z Ктакомы 20 bm. godz. 8.10, 
przyjazd du Katowic godz. 955 od- 
jazd z Katowie godz. 20.18, pry- 
јола de Krakowa godz. 2226, 
KORYO KWIATOWE NA BUDO- 
WĘ MUZEUM NARODOWEGO. 
Komitet budowy nowego gmachu 
Muzeum Narodosego zamierza zor- 
ganizować w ramach „Dni Krako- 
wa" koreo kwiatowe na wzór kurza 
kwiątorego w Nieci. W korsie będą 
тошу wziąć udział firmy, prugnsce 
zaroslamować swe wyroby. Korso 
obejmie pojazdy mechaniezne, konn”, 
dckorowene роту, orszaki w 
strojach narndowych ludoxych i 
historysznych. Kost udziału wynie- 
so zł. 10, pza oboniązkiem dostar- 
czenia pojezdu, przybranego kwie. 
ciem, ziełknią, wsgiędnie inrym ma- 
łerizłem, mieszanym z kwistaml a 
delęcym barwny efekt, Dia biorg- 
„dział prze. е są nagrody 
NA TARGU. 
M!cko niezber. htr 18 — 20 gr. 
anka Мт. 50—60 gr. Śmietana 
lite zł. 1—1.20, Ser zwycz. kg. 80— 
92 gr, Masło wybor. kg. zł 4, stol. 
kg. .}. 380. kuchenne kg. zł. 3.40 — 
3.69, Jeja Świeże st. 1—9 gr. Pura- 
i АЫ kg. 10—12 рт Czbula kg. 
30 ет. Marchew kg. 14—16 gr. 
Pietruszka kg. 25—30 gr. Seler kg. 
35—410 gr. Ziemnieki kg. 8—10 zr. 
65 żywa ый, zł. 6—8, Indyk i in- 
dyczka szt. zł. 7—14, Kura żywa 
mt тї 2.50—5 Јака komp. kę. 
40—51 рт, stoł. kg. zł. 0.50—1.20. 
Gros: kemp, 18. /0- Е0 gr. 
т=ш= GAS 
Zatzek Niezależnej Miożzieży 
307 alis'vcznej zaprasza na 


п ч 
Zamwa Karaawałową 
tiåra odbędzie się w sobotę dn 
о, w silach ZZK. (ulica 
17) Począlek о 
Ws'ęp 250 i 1.50 


d 
cych 


2 


сіг. 21-еї. 
(dla cztenków bra'nich organiza- 
cyi)- 

Ooo c jen aj 


kepercuar 
TEATR IM. J. SŁOWACKIEGO. 
Czwartek 17.1; „Оп i jego sobo- 


premiczg teatru im. J. 
Slowaskiego będze „Sen wujaszka”, 
utwór T. Destojewskiego (wedlug 
przeródki Vsllnoeliera), z którego 
próby odbywają się od dluższego 
czasu. 

Równocześni* rozpoczęly się pré- 
by z „Małego domku“ Т. "Rittnern. 
Jezt to jedno z najeelniejszych dzieł 
meko ritego pisarza, nicgrana w 
Krskowia od lat blisko dn udziestu. 
Sriukę tę przypomm teatr krakow- 
ski łącznie z uczczeniam trzydziesto- 
lecia przy zecnicznej Józefa Kar- 
kowstiego. 

W psłnym toku są przygotowania 
do wystawirnia „Fedry* Racine'a 2 
Zofią Jaroszewską w roli tytulowej. 


Са orają w kinoteałrzch 
ADRIA: „W ognia pocisków“ i „Го 
święci ү 


W niedzielę 20 lutego 1938 r. © godz, 10 гапо w 


Teatru 


sali Starega 


Czerwony Kraków złczy Icld 
wiernej służbie całego życia 


Andrzeja struga 


Przemawiać będa: b. posel Kazimierz Czapiński, Leon Kruczkow- 

ski, b. poszł Zygmunt Zaremna.Ponadio iezylacje — produkcje 

muzyczne — chór „Lutni Rotwi niczej. 

W капу wstępu należy zaopatrywać sę wcześniej: 

TUR. — Siawtowska 12, w Administr. „Naprzodu“ 
sza 11а, w OKR. PPS. al. Krasinskiego 16. 

Okręgowy Komitet Robotniczy Р.Р.5. іт. I. Daszyńskicgo 


w  bibliciece 
ul. Тот2. 


Kraków — miasto, 
Towarzystwo Uniwersjtetu Robotniczego. 
mm = -—-— 
Towarzystwa Uniwersytetu Robotniczego, Oddział im, A, Mickie- 


wiczą w Krakowie, 
W sobotę 19 lutego o godz. 18 w sali Х/К przy ul, Warszawskiej 


Ог. Julian Huchfeld 


wygłosi odczyt п. t. 


Sprawa mieszkznjaowa 


Wstęp wolny. 


paz w 


Rado śjąsxia 


CZWARTEK, 17 tutego. 


Radio krakowskie 


CZWARTEK, 17 lutego. 


M La wz Eno | A ЛИ шу: li a 
SEE? LATWE шы WUJ || EA ET каш. иг 
| 98 ү, ?: Koneet zyożeń, 1 Na _ żelnier- 
dla dzieci wiejskich. 1345 Koncert | w. рро z płył. 1423 Wisd, bież 
rozrywkowy z płyt. 14.45 Wiad, bie- | 348 7 Muryka lekka z plyt, 18.10 
GE CE Кыс W EE Wiad sport. 1815 „Z Lwórczości 
biedaia : Кашпал! z książki Zofii | Ereucis isi SEE) «sk JUANA. 
Nałkowskiej: „Dom nad lękami, | PG"; а ао Рат Е 
1525 Lelpine wsad. gospu. 1818 Z | та, (4 NOSOWEJ ia | ыа: 

5. i 5 futro. :8 49 Lekcja języka nulskie. 


Fanciszka Liszta: Sonaiu 


23 Muzyka lekka т taneczna. 
ATEK. IR Intego 


go. 


1840 tukąd jechać м wielo? 18.4 
Skr:ynka techniczna. 1 Program 
na dzień następny. 23. Muzyka ta 
| neczna z plyt. 

PIĄTEK. 12 LUTEGO, 


11.45 Beniamino Gigli śpiewa — ply 


1145 Munka operowa — dyryguje 
Perry Pitt путу, 13.60 Konvert ży 
czeń. 13.13 Cicho *rujcie mi znów... — 
płyn 1125 Wind. bieżąre, 113) Wiad. 
gieldowe, 14.35 Fietro Maseuzui pl 
У. DIU Wiad. pont. 18.15 Kanceri ruz- 


na aa Wazy ta туену w wok. Łódzkiego Һатини 
zgi пуле аш глина Чы! {лаш ШШ "М 
а spori. 1843 Krótka rzecz а zmo 


огр. 1810 Loksine wiad. sparlowce A R aż 
зенин ы: а КП кышу. пи 
kiego Kwarietu Schramunła (= Łodzi). |90910 сон олет Ж, р 
18.10 Skrzynka ogólna. 15.50 Inlormarje | 057" ! "Сис! 7 15072) 
1855 Program na dzień następny. 23.00 == 
Mczyża lanecrna — plyty. 
=, === шшш 


ZE SLĄASNA 
Starosta Wynlęta odchodzi do przemyslu 


ma dotychczasowy stiuo- 
Tarnowskich - Gor. Shae 
w Tarnowskich Gurach ma 
znsiać dolychczasowy wicestaro- 
sia гурт p. dr Łuków ecki — 
brego stanowisko zajmie дг. 
vaski pracujący w SlarLste 
wie rybnicki. 


przyjść 


Z Rybnika donoszą Nam: 
sla 2 


Jek zdołalisiiy ustade, starosta 
z 


rybnicki p. Wygięda od-hodzi 
driem 15 marea па urlop, z klo- 
regu już nu swoje sianowiska n e 
wróc. Obejmuje bowiem wysu- 
kie sianowisko w przeliyśle. Na 
stanowisko starosty w Rybniku 


Chłopcy szxolni utworzyli 578% zładziejstą 


jacej ulicę Styczynskiego furman- 
ki puszkę drożdży prasowanych, 
uu ubey Katowickiej obok bute 
lu Reden puszkę śledzi w galure= 
cie, ze skladu delikatesów i u jed 
nego rzeźnika па tej samej ulicy 
większy ilość kiełbasy. Artykuty 
spożywcze chłopcy zjedli, zań 
qrużdjo enrzedali w jakimó skła- 
pdn pią © атн. 


н w ірава 


Бакыны poli 
«dpożyt dochodzenia przeciwko 
søðleinim uczniom szkolmy m. 
tniemy Ginterawi, I3-lctnie- 
ss Waksymiliunuw: SL, | tietnie- 
«a Karolowi L. i Itletniemu W. 
Po wszyzikan z Lipin Śl. a doko- 
төш szeregu kradzieży na terenie 
Ostznwa. M. in. u duin 4 h. ж 
Фр *i daudi s реу 


1 ści różne 
Wiadomości r 
talu Spółki Brackiej w Dielszowie 
cach. 

Mimo wysiłków lekarzy Bajco- 
wa w wyniku edniestunych pu 
wewnętrznych zmarła., Tra- 
picznie zmarła uskarżału się od 
ułuższego csau na rozstrój пег 
wów | wyr pragnienie мын ег 
i, mówiąc, że odlnerze subie ży- 
sie „W sięgnie d. chodzenia nie wy 
kazały winy osób trzecich. 


* 


Sąd Okręgowy w Rybniku ska 
zał Wilhelma Schulika z Rybnika 
na sześć mesięcy bezwzględnego 
więzienia za obrazę pulsiwa poi- 
skiego. 


Na kopalni „Dęb:eńsko* w Cze! 


wionce doznał ciężkiegu pupa 
nia ługiem robotnik Emil Huzy. 
Ойатұ wypadku przewieziony 4" 


ATLANTIC: Stulek niewclników* i | szpitala. 
деде złota rybka“. 
BAGATELA: „Br 


jal“ 2 rewia „Hal. 


Przed tygodniem dokonala za- 


13 dobry program”. 


DUM ŻOŁNIERZA: „Trafalgar"., machu na swe Życie żona purniku 


żebrak". zatrudnionego na kopalni „W alem 


sterium spraw wewnętrz. 
w'erdziło herb masti „ло 
Не) ten przedsiawia sę 


гуа. 
w forme tarczy о dwóch ро!ас 


PROMIEŃ: „Książę i 
„MUZEUM * „Pod dwiema fluga- 


mi 


STELLA: „Diahly Dzikiego Za 
choda' i „Zakochana para'. 

ŚWIT: „Kościu-zko pod Raclawi- 
сот. 

LCLIECHA: „Peu Paryżem” 

WANDA: „Matyl hiszpańs! 


loru niebieska - czarnego, Na р `0 


ty — Wawel” w Rudzie Śl, Józełu 
Вајса, Zofia, wypijając w miesz 
kanin własnym w Ku.zie ŚL przy 
ul. 3 Маја 5, ckoło 100 gramów 
esencji ociuwej. Pierwszej pum є 
cy udzielili denatce domownicy, 
pa czym na pelecenie dr. Pietrzy: 
kow:kiego umieszczona ją w szpi- 


czarnym uniieszczony jesli Krzył 
zakonu rycerzy „bożogrobcow”. 
który pnsitdał n'egdyś klasztni w 
Chorzowie. Na polu теб:есхий 
znajduje się śląski orzeł. 


Herb projektował archiiekt Сл: 
merck: 


a 


Udbi 


w dnukarn Sp. Dakladowai ау удана 


Kopuk”, Wiiażawa, Wawak ба 


